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Nowy Koncept dziennikarski 


P. Hilarego Meciszewskiego. 


چچ وکت — 


Шо. dziennikarze różnie walezyli na polu polemiki dziennikarskićj, słabićj albo ostrzćj, ale 


zawsze starali się mnićj więcćj zbijać robione sobie zarzuty; trzeba było dopiero, towarzystwa 
ziemiańskiego, które za drogie pieniądze zamówiło z Krakowa i sprowadziło do Lwowa P. 
Hilarego Meeiszewskiego, aby tenże nasze dziennikarstwo zbogacił nowszym kon- 
ceptem polemicznym. 

+ M. Weciszewsk i w numerze 7. „Polski“ zbija zarzuty jemu- i ztowarzyszeniu zrobione 
bajką, а w numerze 8. zarzuca przeciwnikowi maligne, go raczke, demencyję. Jest 
to zaisie bardzo sprytny koncept, za którego wynalazek dziękuję mu jedyną nadgroda jaka mu 
się zań należy — pogardą! 

Tak jest — pogardą! Bo pogardy godzien jest człowiek ,* Кібгу na zarzuty jego wierze poli- 
tycznćj, jego dążnościom ogółowi szkodliwym Be; na zarzuty dobrze czy е, ale zawsze 
motywowane, odpowiada bajeczka. 

Bo pogardy godzien jest człowiek, który na zarzuty w obec narodu , w takićj chwili, jak jest 
dzisiejsza wtakićj sprawie, jak jest nasza, jasno powiedziane i wyłożone, nieumie inaczćj odpo- 
wiedzieć , jak tylko zarzucając przeciwnikowi demencye. 

Taki koncept, taka polemika, takie ichórzowskie unikanie obrony jasnćj swoich zasad, może 
zapewne wystarczyć ztowarzyszeniu ziemiańskiemu i №. Pawlikowskiemu, ktörzy sobie 
па to kupili podobnego jak P. Meeiszewski skoczka dziennikarskiego, ale ше wystarczy 
całemu narodowi, nie wystarczy ezytającćj publiczności. 

I dla tego może P. Niieciszewski wierzyć, że: Ta pogarda, którą mu śmiało rzucam 
za całą odpowiedź, nie jest tylko — jedne słowo moje — ale ta pogarda wyrośnie w pogarde 
publiczna, która zostanie przykuta do jego czoła, jako znamie godne tego nowego konceptu 
dziennikarskiego. | 

I niech nie myśli P. Nieciszewski, że mnie podobnemi oburzył konceptami. Bynaj- 
mnićj; ja mu się przypatruje jak prawdziwemu skoczkowi, który przewraca Комо polityczne 
w obec całego narodu. I za prawdę cieszę się znich dla sprawy ogółu, cieszę się poniekąd i dla 
siebie, żem tak łatwo odgadł, co siedzi pod ta lwią skórą, która się z początku odział zuchwale. 


% 


Bo kto nieumie i nie śmie jasno odpowiadać na robione sobie zarzuty, nie może być ani niebe= 
spiecznym przeciwnikiem, ani szkodliwym sprawie publicznćj napaśnikiem. 

I jeżeli wziąłem raz jeszcze pióro do ręki, i odezwatem się do P. Nieciszewskie- 
SO, 10 tylko by go pożegnać ostatniem słowem mojćj najserdeczniejszćj pogardy. 

P. Meciszewskhi z swoją bajeczką miasto odpowiedzi, z zarzutem demencyi miasto 


obrony , jest dla mnie nieboszczykiem moralnym. Niech więc sobie spoczywa w błocie, 


2 którego nie chce, bo nie może się oczyścić. 

Lecz ważniejszy nadto powód, bo powód ogólnego dobra, nakazuje mi przemówić raz 
jeszcze do ztowarzyszenia ziemiańskiego. 

Nie wdaję ja się wto, czyli bajratowi towarzysze, tak dzielnie dowodzeni przez №. Gwal- 


berta Pawlikowskiego: mniemają, że za ich pieniądze, a znaczne podobno, które 
w dzisiejszym czasie na pożyteczniejsze rzeczy obrócić by się godziło, odpłacił się im sowicie ich 
świętćj pamięci adwokat swoim konceptem nowym — jest to rzecz ich głowy i ich budżetu. 

Ale przypominam, że się dotąd nie oczyśćili z robionych im zarzutów, że dotąd świętej pa- 


mięci adwokat ich nie obronił. 
A ponieważ te zarzuty tyczą się dobra ogółu, pońieważ z nich wywiodłem w poprzednich 


pismach moich niebezpieczeństwo dla narodu naszego, więc odwołując się do rzeczonych pism mo- 
ich, zreassumuję je w krótkości i raz jeszcze panów bajratowych wezwę w obec całego narodu 
do jasnej, wyraźnćj i zadowalajacej na nie odpowiedzi. 

Zarzucam że: Spać 

Ztowarzyszenie ziemiańskie, utworzone z dobrze znanego reakcyjnego i stadionow- 
skiego bajratu, podkopuje zasadę demokratyczną, walcząc fałszem i potwarzą przeciw Radzie naro- 
dowej będącćj wyrazem 16) zasady, jest zatém ściśle reakcyjném towarzystwem, 

Ze milcząc zupełnie o adressach naszych , które są dla nas faktem historycznym , i przeciwnie 
arystokratyczne okazując zachcenia, jak to zdradzili w Nr. 2gim swojego pisma, dowodzą, że są 
towarzystwem arystokratycznem, istną Targowicą, czychającą na nasze ledwie wy- 
walezone swobody. 

Że przez to samo starają się w kraj wprowadzić nowe scyssyje, do czego używają wszelkich 
środków, jakoto namowy ku właścicielom ziemskim, rozmaitych tumanów kuglarskich ku całćj pu- 
bliczności, i intryg naprzeciw rady narodowej 1 |6) szezerych zwolenników. 

Ze arystokratyezném pismem swojem, które przez ajentów swych polecają młodzieży, szerzą 
zarazę zasad fałszywych i szkodliwych. 

Że zarzucają Radzie narodowćj i wszystkim wyznawcom zasady demokratycznćj dążności so- 
eyjalistyezne i komunistyczne, które niczém nie motywują, і пісгёт nie dowodzą, a więc kłamią, 1 
oszukuja widocznie właścicieli ziemskich i cały naród w celach oczywiście szkodliwych. 

Że śmieli podle, bo Без dowodów, zarzucić Radzie narodowej i mnie chęci stawiania szubie- 
піс i zrobienia rzezi, i tę tak ważną sprawę zbywają teraz milczeniem: 

Że śmiesznością jaka tylko polemice najzawziętszych wrogów naszćj sprawy przystoi, smielı 
obrzucać wszystkie sprawy przeszłości, i wszystkich, którzy tylko byli czynnemi w 16) przeszłości. 

Na te wszytkie zarzuty towarzysze bajratowi dotąd nic nie odpowiedzieli, a przecież są one 


tyle ważne, iż na nie naród ma prawo domagać się jasnćj odpowiedzi. 


3 


Jeżeli świętćj pamięci adwokat nie umiał wtak ważnym przedmiocie obronić ztowarzyszenia , 
które go najęło i kupiło, toć przecie ztowarzyszenie ziemiańskie samo może odpowiedzieć, kiedy nie 
odpowiadanie jest wyranem przyznaniem się do winy. Wszakże jeżeli P. Gwalbert Pa- 
wlikowski występuje tak tego jako dowódzca tego ostatniego zastępu z szmat Targowicy, 
bajratu i lichéj arystokracyi złożonego, to może przecie, i powinien odpowiedzieć na za- 
rzuty robione dowodzonemu przez niego ztowarzyszeniu. Jest to w interesie ztowarzyszonych 
którzy w riewiadomości celów szkodliwych ztowarzyszenia weszli do niego, i zapewne dziwią się 
P. Gwalbertowi Pawlikowskiemau, że stojąc na czele, milczy i chowa się po 
za koncepta $, p. adwokata. Jest to winteressie naszym, bo spodziewam sie, że wielka część zto- 
warzyszonych przekonawszy się, gdzieich chcą zaprowadzić bajratowicze, wrócą do nas, jako do braci, 
którzy ich z rękami otwartemi i braterskiem sercem oczekują. I zapewne niewarto trzymać się 
tych kilku bajratowiezöw, których jeżeli dziś (jeszcze nazwisk nie wymieniam , to tylko dla tego, że 
są „doskonale znani, i doskonale pogardzeni. 

Powiarzam więc, że odpowiedź tę, ponieważ nie umiał czy nie śmiał dać ś. p. adwokat, ро- 
winno dać ztowarzyszenie ziemiańskie, lub jego wódz Gwalbert Pawlikowski. 
Wzdryganie się jest daremne. Dais jest czas jawności, mianowicie w sprawach publicznych. Dziś 
już nie uda się tak łatwo, zeskamotować całemu narodowi jego zdobytą już raz własność zasad de- 
mokratycznych, jak się to dawnićj udawało. Zasady i swobody ludowe , to nie Kołątajowskie 
pieniądze, które przed kilkudziesiąt laty znikły tak zgrabnie. Dziś naród nie da się okpić blich= 


trem, і przedać wrogóm w niewolę. 


Panowie bajratowieze! w politycznóm Życiu trzeba jasno występywać. Bo wiedźcie to zaeni 
panowie, że dziś jest czas, w którym żywa tworzy się historya, nie zaś kuglarskie i łamane sztuki, 


któremi chcecie wasz własny naród otumanić і odurzyć!. 
Dnia 26go Sierpnia 1648. 


Jozef Dzierzkowski. 
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(Drukiem M. Poremby we Lwowie. 
( ; 


Do Szanownych Abonentów dziennika „Polska“ 
i wszystkich światłych i prawych Polaków! 


W dniu wczorajszym, wręczonym zostało redakcyi „Р 015 ki“ następujace pismo: 


Do Redakcyi dzieńnika „Polska.“ 


| PA zawiadomić Szanowna Redakcya, iz w dniu dzisiejszym Zecery w dru- 


karni mojćj pracujący, przyszli do mnie z oświadczeniem — 
1.) 1% dziennika, „Polska“ żaden z nich wiecej składać nie będzie, 


2.) 1% gdyby ktokolwiek w drukarni mojej dzieńnik wymieniony składać i druko- 
wać chciał, oni in corpore drukarnie opuszczą i robotę porzuca. 


Na zapytanie moje, jakie moga mieć powody do takiego oświadczenia i posiano- 
wienia, odpowiedzieli: że sobie dali słowo, żeby dzieńnika „Р о15 ка“ nie drukować, 
i żadnego bliższego powodu nie przytoczyli, — 


NA uwagę moją, 12 gdy do końca kwartału ; dwa tylko jeszcze numera dziennika 
„Polska“ wyjść maja, że przeto dla dotrzymania z méj strony kontraktu szanownej 
redakcyi i Jéj obowiązków względnie abonentów , należy przynajmnićj te 2 numera 
wydać i dać szanownej redakcyi czas do postarania się o inna drukarnię; odpowie- 
dzieli, że nie tylko tych dwóch numerów składać nie pozwolą, ale i 3 kolumny zło- 
Zone już do jutrzejszego Nru rozbiorą. 


Na propozycya Że P. Żółkowski rządzca drukarni mojćj , złoży numera do 
kwartału zbywajace, dla dopełnienia obowiązków względnie szanownej redakcyi i pu- 
bliczności, oświadczyli: Ze na to niepozwolg, a gdyby Р. ZóYkowski chciał to zro- 
bić, oni drukarnię opuszczą. ; 


Zawiadamiając szanowną redakcyą o tym wypadku , gdy w obecnym rozprzę- 
Żeniu wszelkićj władzy i nieobecności wszelkiego prawa w kraju, 
ja jako obywatel prywatny, znajduje się w niemożności zaradzenia jawnćj koalicyi prze- 
ciw jéj dzieńnikowi zawartćj; upraszam jéj, ażeby mi nie poczytała za złe, 12 fors 
majer nie dozwala mi dotrzymać mego kontraktu; zwracając zaś manuskrypt do nu- 
meru jutrzejszego, piszę mnie z poważaniem 

; szanownej redakcyi 

7 prawdziwym singa. 
Lwów, dnia 25. września 1848. 
(podpisano) Piotr Piller. 


Gdy w skutek układu; dwa tylko jeszcze Numera dzieńnika „Polska“ do końca 
‘dwéchmiesigcznego abonamentu brakujące, w drukarni Р. P. Pillera drukowane być 
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miały; zaś 2 4. 1. października, nowo założona drukarnia P. Winiarza, druk pi- 
sma naszego przyjęła na siebie; lubo nam wiadomo było, Ze trzcionki dla drukarni 
16] zapisane, jeszcze nie nadeszły, zgłosiliśmy się przecież do Р, Winiarza z pro- 
pozycya, ażali by celem dopełnienia naszych zobowiązań względnie abonentów, nie 
podjął się odbicia takowych trzcionkami staremi, ө któreśmy się w tym. celu postarali. 


Wszakże pokazało się, że koalicya zecerów nie ograniczyła się tylko na samym 
personale drukarni P. P. Pillera, Zecery albowiem P. Winiarza także w ша 
wciągnięci zostali i podobnie jak tamci, obowiązali się dzieńnika „Polska“ nie dru- 
kować. Wprawdzie udało się przedłożeniom właściciela tój drukarni, odwieść ich od 
postanowienia i skłonić do przedsięwzięcia druku choćby staremi trzcionkami, lecz brak 
wersalików , kapitalików, kursiwy i innych potrzeb drukarskich , jaki się w trzcionkach 
starych pokazał , zmusił nas do odstąpienia i tego nawet zamiaru. 


Dopóki przeto trzcionki własne drukarni P. Winiarza nie nadejda, co najdalej 
w dni 6. nastapié musi, dopóty znajdujemy się w niepodobieństwie dopełnienia naszych 
z obowiazań względnie abonentów naszych, 


Rachując więc na ich pobłażanie, bierzeray na siebie uroczysty obowiązek, nie 
tylko brakujące numera do ubiegającego abonamentu- wydać i abonentom dostarczyć, 
ale nadto, bierzemy obowiązek, dziś właśnie więcćj jak kiedy indzićj, wydawać dzień- 
nik nasz z d. 1. października tak, jak to zapowieścia przyszłego abonamentu w osta- 
inich numerach pisma naszego jest ogłoszone, jak najregularniéj; a to mimo przeszkód 
i koalicyj, przez dogorywajaca już przecie na szczęście kraju naszego fakcya, nam sta- 
wianych. — 


Abonenci atoli nasi, jak równie wszyscy/prawi i swiatlli Polacy “uznają zapewne, Ze 
nam tu nie tyle idzie o dzieńnik, o jego exystencya i jego powodzenie, Пе o całość i 
nienaruszalność jednćj z najdroższych swobód, któreśmy w marcu r. b. zyskali, o wolne 
przytóm używanie ostatnićj , lecz najskuteczniejszćj broni przeciw despotyzmowi, nie 
juz obcych Rządów, ale "własnych naszych fakcyi; które nie pomne na kraj i jego 
przyszłość, nie widzące-w obecnym ruchu nic oprócz siebie, 2 krwią zimną i bezprzy- 
kładnym zaślepieniem , dla utrzymania się jedynie przy władztwie, dopuszczaja się tych sa- 
mych nadużyć w imieniu wolności, równości i braterstwa, których się przed бсіа 
miesiącami dopuszczał system upadły, w imieniu absolutyzmu i nieweli 1 


Abonenci albowiem nasi, podobnie jale wszyscy światli i prawi Polacy, pojmują za- 
pewne; Le ofiara koalicyi dzięki której wydawnietwo dzieńnika naszego na krótki, czas 
wstrzymanym być musi, stanie się w razie-jéj powodzenia i ustalenia w zasadzie, nie 
tyle jeden pojedyńczy dzieńnik publiczny , ile najcelniejsza rękojmia swobód: naszych 
publicznych, najkardynalniejsza podwalina naszego przyszłego bytu i narodowości, to 
jest wolność. druku! 


Hoalicya uorganizowana dzisiaj przeciw dziefinikowi „Polska“ nie jest niczym 
innnym, tylko przywróceniem cenzury; którą rewolucya marcowa na wieki obalić miała 
i prawnie rzeczywiście obaliła; z ta tylko obciaZajaca jak dla nas różnicą, Że cenzurę 
upadła y sprawował: rząd: obcy; cenzurę zaś nowo usiłowaną, sprawują i zaprowadzaja 
właśni nasi rodacy; Ze “cenzurg tamtą wykonywał rząd nikczemny i absolutny, w imie» 


— 
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тіп obskurantyzmu ; cenzurę zaś nowa wykonywa fakcya również jak on absolutna, ró- 
wnież jak on nikczemna, ale pod płaszczem patryotyzmu i w imieniu przytym wolności; 


równości i braterstwal To co dziś spotyka dzieńnik „Polska“ jutro spotkać może każ | 


dy inny niepodległy organ publiczny, i w obec systematu takiego, owa wolność, która 
wszystkim opinijom w narodzie przysługiwać miała, zamieni się w panowanie jednéj , 
krajowi moralnym teroryzmem narzuconćj; а Naród nasz, wyswobodzony.: jakoby 
z pod jarzma obcego i nieprzyjaznego nam rządu, okuje wnet w peta stokroć od tam- 
tych obrzydliwsze, pierwszy lepszy demagog, któremu starczyć będzie potrzebnój do tego 
bezczelności i odwagi, choćby z resztą moralnie stał nizéj od zera! i 


Pójdziemyż w taki jassyr Polacy?! Obywatele?! poddamyż się tyranii kilku obłą- 
kańychl... my których byt od lat 100 przeszło, jest tylko ciągłą protestacya przeciw ty- 
ranii rozumnych i możnych?! miałżeby nas ucisk zdegradować do stopnia, żebyśmy 
opierający się niegdyś najmniejszemu naduZyciu z strony władzy; którćj uledz nie było 
przecie jeszcze zaparciem się honoru i własnćj godności, chylili dziś. dobrowolnie 
karki pod jarzmo najobrzydliwsze, bo pod jarzmo swawoli i nierozumu, a zatym pod 
jarzmo upadlające nas dopiéro jako ludzi rzeczywiście 2. 


Nie współobywatele! nie Polacy! nie pójdziemy w taki jassyr! nie poddamy się 
takićj tyranii! nie upodlimy się do tego stopnia! , Jeżeli dla odzyskania bytu ojczyzny, 
dla dzwignięcia się raz jeszcze z upadku, potrzeba będzie poświęcić lub zawiesić swo- 
body nasze publiczne, to je poświęcimy jak tego w inieresie ogólnym zażąda od nas pa- 
tryotyzm i rozuml... ale nie poświęcimy ich na zawołanie pierwszej lepszćj fakcyi albo 
głupoty, widzących, że im się wobec tych właśnie swobód, uliczne berło z rak nie 
udolnych wymyka! Zrżeczemy się wolności druku, jak téj ofiary zażada od паз. рга- 
wość i publiczny interes, będziemy jćj atoli bronić przeciw nieprawości, przeciw za- 
chceniom karłów , którym się gwałtem olbrzymami być zachciwa; będziemy је}. bro- 
nić przeciw interesowi kilku ludzi, którzy bez wzgłędu-na -przysłość -naszćj drogiéj 
ojczyzny i kosztem najcelniejszych jéj swobód, chca się koniecznie wydobyć 2 nicości i 
stanąć na przodzie tćj sceny, w którćj nawet głębi stać nie są warci! Wreszcie 2 rzecze- 
my się nawet własnego przekonaniaci zdania, i pójdziemy na oślep za dowództwem 
wypróbowanéj polskićj cnoty, za rozkazami talentu, albo geniuszu l., ale nie wyrzecze- 
my się-naszego przekonania, nie odstapimy naszego zdania, nie pójdziemy na oslep za 
głosem krzykaczy i retorów, co wiatrem nagromadzonym w silnych płucach, chcą za- 
stąpić próżnią panującą w ich głowach, co w oczach naszych passują się tak niezgra- 
bnie 2 ambicya własną Żadnych nieznajaca granic, a nieuctwem i brakiem wszelkich 
zdolności również nieograniczonemi | 


Nie współobywatele! nie Polacy mówiemy raz jeszczel. . Jeżeli juź koniecznie wye | 


pada nam się zrzec wolności naszćj, na korzyść silnego steru nas samych, to 16) 


się zrzeczmy na rzecz takiego przewodnika, za któregobyśmy się przynajmniej ше byli | 


zmuszeni rumienió przed światem |... Poddajmy się więc talentowi, klękniejmy -przed 
geniuszem, kiedy się już komuś poddać i klękać przed kimś potrzeba, a świał пат to 
bałwochwalstwo przebaczy| ale nie zrzekajmy się téj wolności, na rzecz pierwszego, 
lepszego spekulanta, co chce korzystać z chwili wstrząśniem. әгі silny poklaskiem ga» 
„wiedzi , instaluje sig” gwaltem matedora kraju, by jego kosztem zapełnić choćby ва] 
brudniejszą kartę w historyi ‚| by jege kosztem zapewnić sobie; jeżeli już nie władzę, 
to'przynajmnićj dzienna exystencyalu, nie poddajmy się аса zarozumiałego mio 
= = 1 
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kosostwal... nie klękajmy przed apostołami anarchii, zapłaconemi może przez wrogów na- 
szych, by śiać w tym kraju niezgodę i nadużyciem wolności, dostarczyć im tytułów 
do jéj zniweczenia l... nie poddajmy się i nieklękajmy przed improwizowanemi trybunami, 
co z ojczyzną na ustach, a nędznym interesem własnym w kieszeni, excytują nas do 
szaleństw i wyzywają do walki z niepodobieństwem |... bo nam takiego paganizmu świat 
nigdy nie przebaczy l., bo świat odwróci od nas z wstrętem swe oczy i serca i powie: 
„To naród głupców, kiedy się głupcom dał prowadzić |... to naród anarchistów, kiedy 
anarchiją postawił na swoim czele l., to naród bez serca i nie wart bytu, kiedy sig nie 
mógł zdobyć na odwagę, zrzucenia. z siebie tak upadlajacego naczelnictwal... 


Dopóki przeto ręka nasza zdolna władać piórem, dopóki się znajdzie ćwiartka pa- 
pićru do napisania prawdy |... dopóty ja pisać i głosić będziemy, ani nas w dopełnienia 
tego świętego obowiązku, Żadna owacya nie podkupi, Żadna koalicya, Żadna demon- 
stracya nie sploszy! Ale jeżeli my dopełniemy tćj świętćj powinności, jeżeli nam nie 
będzie zbywać na potrzebnéj do tego odwadze , oczekujemy także i po was obywatele 
i prawi polacy, Zei wy dopełnicie waszćj powinności, że i wy zdobędziecie się na od- 
wagę wyrzeczenia nareszcie jawnie i głośno tego, co dawno w głębi serc waszych czuje- 
ciel — Milczeniem waszym stała dotąd anarchijal... Milczeniem waszym popisywala się 
dotąd fakcya przed krajem, i w milczeniu tym znajdywała jedyny i ostatni tytuł legal- 
ności swego panowanial.. Przemówie więc słowo, skoro widzicie, do czego się i jedna 
i druga posuwa, powiedźce , jaka jest wasza wola w 16] mierze, a przed słowem waszym 
badzcie pewnil... anarchiia zrobi miejsce porzadkowi l., fakcya runiel... 


Wszakże zanim go przemówicie , słuchajcie historyii i rozpatrzcie się w położeniu |... 
bo apelujac do waszego sadu, niechcemy go podkupywać czczą deklamacya i do dopełnie- 
nia nawet najświętszćj powinności, nie chcemy was prowadzić z zawiazanemi oczyma |... 
Słuchajcie więc historyi, i rozpatrzcie się w położeniu! Wtedy, kiedyście wyśileniem 
ostatka sił waszych, passowali się z niewola i uciskiem w domu, wtedy, kiedy nadzieja o- 
‚ puściła was prawie zupełnie, a przyszłość czarną jeszcze okryta była nocą, wtedy oby- 
| watelel.. znaleźli się tacy, co myśleli o kraju, о drogiej nam wszystkim ojczyznie, ale 
| myśleli o pićrwszym i drugićj dla siebiel... Chcieli oni ojczyzny to prawda, ale chcieli jéj 
| takiéj, zeby w nićj sami tylko panować mieli prawo! Chcieli bytu kraju i tego nie mo- 
Zna zaprzeczyć, ale pod warunkiem , żeby oni sami byli jego reformatorami, oni sami 
| jego samowladnemi rzadzcami! Gdyby jeszcze pomysłom takim towarzyszyły były zdol- 
| ność i prawość, gdyby to byli despoci, ale patryoci, godiło by im się przebaczyć, 
| godziło by się dać głos za takim despotyzmóm , boć w rozprzeZeniu, w jakie nas рорга- 

Żyła niewola, despotyzm patryoty, byłby był dla nas zbawieniem! a wy coście 
dla 16] ukochanćj ojczyzny, tyle juz ofiar ponieśli, byli byście zapewne złożyli па ołta- 
rzu jéj potrzeb i ostatnią, bylibyscie się zrzekli indywidualnych swobód waszych, Żeby 
tylko tą ofiara swobody (publiczne odzyskać. 


Ale to byli despoci samoluby, despoci ideologi, despoci kosmo- 
policil... którym bynajmnićj nie chodziło o ideę polityczną Polski, o byt jéj w interesie 
jéj synów, ale chodziło i wiele, o zaszczyt bycia apostołami teoryi, któremi zagranica 
słabe ich głowy зроНаз o władzę od apostolatu.'takiego nieodłączoną, o rozwój i ap- 
plikacyą snów zagranicznych marzycieli, słowem o byt tego nieszczęśliwego kraju, 
w interesie najprzód ich samych, a potym jakoby ludzkości | Wszystko więc co stanowi in- 
teres narodu, wszystko co być. powinno treścią jego czci i religii, co mu pozostało jesz- 


se me m 

szcze ро ojcach i ezego mu niewola wydrzeć nie zdołała, uczucie i 'cześć narodowo- 
ści własnćj , podstawy drogo i ledwie zaszczepionćj cywilizacyi, wyobrażenia о po- 
rządku towarzyskim i prawa pod zasłona publicznej wiary nabyte, wszystko to skazali 
na śmierć i zniszczenie, wszystko to przeznaczyli na ofiarę planu, który gotowy i zda- 
la od kraju w zupełnćj niewiadomości jego potrzeb i jego stanu wypracowali l., Wszy- 


stko to wypuścili z rachuby 16] summy dobra ogólnego, którym przyszłą jakoby polskę 
obdarzyć postanowili!... 


I zaopatrzeni w plan taki, związani w zakon, rachujac na ciemnia rozumu pu- 
blicznego w kraju, pewni przytém przymierza zapału i nierozwagi, świadomi wreszcie 
magicznćj siły, jaka na każdym Polaku wywićra to słówo ojczyzna! uzbrojeni na- 
„koniec ostracyzmem przeciw rozumowi i doświadczeniu, gdyby ich zamiarom ważyli 
się zastąpić drogę, czekali przygotowani, rychło godzina uderzy l. 

Godzina ta wybiła nareszcie, i zanim wy obywatele zdołaliście sięzoryentować w no- 
wém waszém położeniu, zanim się potrafiliście obliczyć z soba, со wam i jak w tém 
położeniu poczynać przystoi? Reformatorowie waszego kraju, wysłańcy owego zakonu 
i jego miejscowi adepci, sprzymierzony z nićmi i z niczém nie rachujący się zapał, i 
nierozum nareszcie, rodzony sługa wszystkiego, co tylko szalone i excentryczne | opano- 
wali ruch umysłów, stanęli na jego czele i rozpoczęli dawno upragniona missyą swego 
apostolatu. x 

Zanadto jednak rozumni, żeby nie mieli znać władzy i missyi rozumu, zanadto obe- 


znani z skutkami prawdy ijawności, żeby nie mieli wiedziéé, że fałsz niezdoła długo * 


znieść światła obydwu, nie udali się z planami swemi do was prawi i światli obywatele | 
ale się z nową doktryną udalijdo mass, do tłumu, to jest: do wloscianl.. bo wie- 
dzieli, że one tylko dadzą się spoić napojem, słabe tylko i nieźrałe zawracającym głowy | 
Rozum więc wszelki i wszelką analizę , ogłośili z góry za nieprzyjaciela kraju, a obkła- 
dając prawdę i jawność aresztem, albo chwycili wszędzie organa opinii publicznej w wła- 
sne i wprawne гесе, albo jetóż mnićj wiecéj pod własną stawili kontrolę | 

I rozam stawiony pod pręgierzem, ogłoszony zdrajcą kraju, odurzony niespodziéwa- 
nym ciosem, zamilkł nachwile przed śmiałym szaleństwem |... I organa publiczne, dostrojone 
do oratu nowych apostołów, poczęły chórem bronići propagować ich doktryny 1... Г wszy- 
stko co tylko było szalone i nie podobne, przylgnęło do rozognionćj wyobraźni, upo- 
jonego nowémi zapowieściami Чаша, i nad wykonaniem wszystkiego tego jęto praco- 
wać Żarliwie!.. I wszystko co tylko mogło obudzić żądze mass, lub schlebiać ich namiętno- 
ściom, nazwano prawem iwymuszono na towarzystwie, intimidacya lub teroryzmem |... 
I uragajac przemocy i zdrowemu! rozsądkowi, jęto nareszcie sięgać po dawno upragniona 
władzę; a niezńając w niczym, nawet w szaleństwie miary, nadużyto wszystkiego, rozdra- 
ӛпіопо zagłuszonych chwilowo nieprzyjaciół kraju, pokuszono się do jawnćj z nimi walki, 
ispustoszono na nowo najpiękniejsza Polski prowincya, utorowano drogę do jćj podziału, 
wystawiono na zniszczenie starożytną stolicę naszą, przedzierzgnięto nareszcie owe massy 
w niezawisłych i otwartych nieprzyjaciół bytu naszego, wywołano nakoniec z grobu, i 
stawiono przeciw nam, spokojną dotąd narodowość Rusinów La 2 


W obec takiego spustoszenia, upamiętał się nareszcie rozum, i ochłonawszy z pićrw=" 
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szego odurzenia, ufny przytóm w służące mu prawo, poważył się odezwać, poważył się 


zabrać głos nieśmiały |... Ależ zaledwie wymówił pićrwsze słowo, a jażci zakon silny spra- 
Wowahiem Sch miesiecznej władzy, uderzył naniego obławą i żadnym ‘nie pogardził środ= 


kiem, by gó przymusić do Milczenia! Byliście obywatele Polacy świadkami tej gorszą- 3 
céj, téj monstrualnéj walki l. W obec was nazwano zdrajcami kraju tych, co sig Omisa 
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lili wyłączyć od upokarzającego bałwochwalstwa i glinianemu bożyszczu, bez rak 
bez nóg i bez głowy, odmówili pokłonu| W obec was wyklęto ich publicznie i na 
pastwę nienawiści publicznéj rzucono! W obec was obrzucono najohydniejsza potwarza 
ich organ, i usiłowano go najnikczemniejszemi osobistościami, wyzuć z wszelkićj powagi, 
izabi¢é moralnie w oczach opinii l., bo fakcya którćj ezynów zapowiadał analizę, czuła to 
dobrze i wiedziała, Że oparta na fałszu i egoizmie, analizy takiéj w żadnym przypadku 
nie wytrzyma; Że pierwszy promień światła na nia rzucony, ukaże ją krajowi w całćj 
nagości nierozumu, szaleństwa i samolubstwa; Że przeto cały ісі ratunek, cała nadzieja 
utrzymania się przy dominacyi, zależą na tem jedynie, Żeby analizie skneblować usta, 
światło zaś zgubne zagasić 

Nie mogąc atoli dokazać tego moralnie, ani na drodze zbałamucenia i podkupienia 
opinii publicznéj, tem mnićj na drodze jakiéjkolwiek dysputy, fakcya zlękniona coraz to 
wyraZzniejszémi symptomatami źrałości publicznej, zagrożona w swćj władzy, a tóm sa- 
mém w exystencyi, posunęła się nareszcie do czynu, i pokusiła o stawienie fizycznéj 
zapory: temu, czemu moralnemi zawady podołać nie moglal.. Koalicya zecerów zdała jéj sig 
być najskuteczniejszym środkiem do stłumienia tak niebezpiecznego dla nićj głosu, i ko- 
alicya tćż>zecerów przyprowadziła dzisiaj do skutku |... 

Tak jest obywatele Polacy, koalicya Zecerów przed która dzieńnik nasz, jedyny organ 
prawdy, tyle strasznej dla fakcyonistów i nieprzyjaciół kraju naszego, zamilknać chwilowo 
musi, jest dziełem fakcyi, gdziekolwiek ona jest, pod jakakolwiek ona ukrywa się firma, czy się 
chroni pod szanowne imię rady narodowéj, czyli pod szanowniejsze jeszcze imię dziennikar- 
stwa, czyli dowodzi stowarzyszeniom, czy 164 fomentuje i burzy ulicę|.. (1) Nie Zecery; nie- 
winne instrumenta tych nikczemników, nie Zecery, którzy nawet pisma naszego nie czytali, 
zło żyli sąd na pismo: nasze i wyrok taki o nim orzekli, ale złożyli pierwszy i orzekli drugi 
ludzie, dla których anarchia w krajustanowi całą ich exystencya, ludzie, którzy los kraju 


(1) W chwili oddania niniejszéj odezwy do druku, dochodzi do rąk naszych nr. 153 Dzieńnika 
narodowego, w: którym znajdujemy deklaracya. „„Dowarzystwa sztuki drukarskiéj we Lw o- 
wie odnoszącą się właśnie-do koalicyi-o którćj mowa. — „Towarzystwo sztuki drukarskićj 
we Lwowie' oświadcza w nićj, w celu jak mówi zniweczenia fałszywego zdania naszego, jakoby 
agitacya ludzi niechętnych, wpływała na zecerów, iż druku dzieńnika „Polska“ podejmować nie chca ; 
Ze nie przez żadną agitacya wprowadzone jest na te drogę nikczemności, tylko wstępuje 
па nia z własnego przekonania (I) 1 pod wpływem demokratycznego wyznania swego itd. itd. () 

Przedewszystkim wyznajemy, Zesmy się dopićro z powyzszéj deklaracyi dowiedzieli, о istnieniu 
we Lwowie „Towarzystwa sztwkicdrukarskiej‘“ z władzą dawania lub. odmawiania czynnćj 
pomocy w publikacyi dzieńników; inaczćj niebylibyśmy pewnie zaniedbali przedłożyć mu programatu 
~naszego dziennika, i bylibyśmy go niezawodnie prosili, о pozwolenie przyznawania sie do tej lub in- 
nej opinii! Co do samćj treści doklaracyi: dziękujemy głównie szanow. Towarzystwu'sztuki 
drukarskiej we Lwowie za przyznanie, iż droga przeciw dzieńnikowi naszemu obrana, jest 
“droga nikezemnoscil... Taka się nam tóż zdawała byćod początku, i taką jest rzeczywiście: bo kto 
па tćj lab owéj drodze, w tćj lub innćj postaci, zaprowadza cenzurę prewencyjoą w naszym kraju, 
te nietylko idziedrogą nikczemności, ale jestsamnikczemnikiem. Towarzystwo sztuki drukar- 
oświadcza uroczyście, że na tę drogę nikczemności, wstąpiło z własnego przekonania i pod wpływem 
demoktatycznego wyznania swego! My występujemy w obronie Towarzystwa przeciw tym, którzy mu 

„ję Dieszczęśliwą deklaracya pisali, i oświadczamy: że mamy dowody i takowe ogloszemy, że oprócz 
Kilku, zaden z Zecerów z własnego przekonania do koalicyi nie przystapił; tudzież, ze wszyscy” dali 
jedynie słowo, ulegając wpływowi „бгу autor deklaracyi demokratycznym wprawdzie. nazywa, który 
jednakże jak dotąd, jest ściśle demagogicznym, terrorystycznym i anarchiczńym|! — 
Bemokracya bowiem rzeczywista i prawa, nie lęka się analizy swych zasad, bo demokracya przy» 
-znaje się: do wolności i równościl.. demagogia tylko nie cierpi światła, nie może znićść krytyki, 
o.jój celem panowanie, oparte-na obłędzie i postrachu, jéj skutkiem anarchia albo niewolak 
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i jego przyszłość stawiaja śmiało na kartę, bo zyskać tylko mogą ale nic stracić nie są 
w stanie; ludzie, których czynności, Żadnego rozbioru nie wytrzymają, ludzie wreszcie 
których burza współczesna wyrzuciła chwilowo, z dna towarzystwa na wierzch, i którzy 
się na tym wiérzchu,kosztém nas wszystkich utrzymać gwałtem pragna 


Znamy ich dobrze, wiemy ich imiona, a gdy czas oszczędzania nikczemności przemi- 
nal, oddamy ich w swoim mićjscu pod ten pręgierz pod który z prawa należa, — 
а 


Co jednak zakrwawiać musi serce każdego prawego Polaka.. to to zapewne, Ze 
hasło do koalicyi o któréj mowa, wyszło z instytucyi, którą zacny niegdyś fundator, 
fundował przed laty w celu niestety, dzwignięcia oświaty i narodowości w naszym 
kraju, nie zaś w celu hańbienia piérwszéj, a konspirowania przeciw ostatniéj, W za- 
kładzie Imienia Ossolińskich drukuje się i wychodzi na świat jedyny pamflet w naszym 
kraja, plugawe i hanbiace piętno rozpusty i swawoli, w epoce zwanéj epoką jakoby 
wolmości|.. Czego by żadna inna drukarnia drukować zapewne nie podjęła się, na 
czym by Żadna uczciwa Instytucya nie położyła swéj firmy, to drukuje i to swoją sza- 
wna firma kraśi drukarnia zakładui mienia Ossolińskich; sale nareszcie zakładu 
tego, sale przeznaczone na swiatynią pamiątek narodowych ; na. pielęgnowanie sztuk 
pięknych i ojczystćj literatury, sale te z wiedza i zezwoleniem zwierzchno- 
ści zakładu, otwarte są chętnie dla wszystkich, którzy tylko przećiw wolności opi- 
nii if druku konspirować zamierzajal...— 


Taka jest historya spisku, przed-ktérym jedyny organ umiarkowanćj opinii w kra- 
ju naszym, jedyny dziennik występujący otwarcie przeciw zgubnym doktrynom, spiknio- 
nego przeciw rzeczywistym interesom polski zakonu, chwilowo umilknąć muśil.. takiém 
jest położenie tych, którzy w nim dotąd widzieli wyraz swych myśli i Życzeń. Do 
was więc światli i prawi obywatele należy teraz osadzić, czyli nie nadszedł nareszcie 
czas przemówienia i przerwania tego milczenia, w którym fakcya, żrywająca się 2 ta- 
ka bezczelnościa: na jedna 2 najcelniéjszych 'swobód naszych ,. upatruje jak to już raz 
powiedzieliśmy sankcyę swych dażeń, swych czynów, swych knowań, daną ¿jéj w i- 
mieniu całego kraju!.. 


A teraz jedno jeszcze i ostatnie odwołanie: | sr i 

Wolność druku; jest wolnościa głosu: publicznego i probierzem swobód krajowych; 
jest najcelnićjsza rękojmia tych swobód i najdzielnićjsza przytem dzwignia, oświaty i 
postępu l.. — 


Wolność druku, jest miarą źrałośći narodu i jego rzadu. Władza, która się lea 
16] wolności, władza, która ja ścieśnić pragnie, jest władzą złożona albo 2 f lupe W 
albo z nieprzyjaciół kraj ul, А 3 


Wolno sé druku; jest dobrem współnóm , którego straż i obrona, jest solidarném | 
obowiązkiem wszystkich obywateli, choćby byli podzielonémi nie wiedzieć na jakie | 
opinije, nie wiedzieć na jakie stronnictwa!, Wstyd więc i wieczna hańba tym wszy- 
stkim, Którzy bądź piórem, bądź czynem, nie stają w jéj obronie dla tego, že ją 
zagrożono w wyznawcach przeciwnćj opinii; bo kolej na każdego przyjść moäel.. it 
czegośmy dzisiaj dopuścili względnie drugich, jutro dopuszczonym być musi wzgle« 
dnie nas samych. + | 


— e 


Nie armije, nie gromady najemnych Żołnierzy, lecz wolność tylko druku oswobo- 
dzi w przyszłość świat caly!.. 


Nie przymierza, nie sympatye lub antipatye narodowe, lecz wolność jedynie dru- 
ku, uwolni świat cały od wojen i pozogi!.. 


Wolność druku zajmie w przyszłości mićjsce siły zbrojnéj, w obronie niepodlegto- 
ści narodów|.. 
Wolność druku, stanie się jedynem i stałym węzłem solidarności między narodami |.. 


Wolność druku, jest jedyna rękojmia przeciw reakcyi і powrotowi despotyzmu , ja“ 
kićj badź formy i imienia! .. 


Wolność nakoniec druku, jest jedyném światłem, przy „którego blasku oby- 
watel i patryota, może widzieć jasno i sadzić bezstronnie, bez ubliżenia interesoin 
kraju |. — 

Zdrajca więc kraju jest każdy, kto się w jaki kolwiek sposób poważa targnaé na 
tę kardynalna swobodę, na tę celna rękojmię publicznego powodzenia l.. Zdrajcą kraj u 
jest każdy, kto jéj wedle sił i stanowiska, jako ogólnćj zasady, nie broni |... = 


Do was więc Gwardyo narodowa nasza i Ty zacne i niepodległe dzieńnikarstwo | 
odwołujemy się i żądamy obrony tego wspólnego dobra, bez którego wszystkie inne 
są wooczach naszych niczym| Bronié go zacięcie i do upadłego, jest was z y m prze- 
dewszystkiem obowiązkiem! : Gwardya narodowa zaprzysięgła uroczyście waro- 
wanie swobód publicznych naszych |... Obronę tę samą wkłada na dzieńnikarstwo o ile 
jest niepodległe, własny jego interes i opinija publiczna, którćj jest jedynem organem! 
Pomocy więc ezynnej, od Gwardyi narodowćj będziemy żądać, gdyby knowania fak- 
суі miały się przeciw tćj wolności do czynu posunąć|. Pomocy moralnćj, żądamy 
od dzieńnikarstwa już dziśiaj, jeżeli powołanie własne i walor zagrożonego dobra 
jak należy czuje. . i 


Co do nas, oświadczamy raz jeszcze publicznie, że nieustraszeni żadną groźbą ani 
demonstracya, dzieńnik nasz z d. 4. Października wydawać będziemy |.. Wzywamy więc 
wszystkich obywateli, ażeby nań z ufnością abonowali, bo w tém zaufaniu, w tym 
wsparciu naszego trudnego zawodu... upatrywać będziemy dowód, Że zdanie nasze 
podzielają; a zareczajäc, że nie posiągniemy po zapłatę dopóty, dopóki się z zaciagnia- 
tego obowiązku ше uiécimy, ¡dajemy także słowo, Że wrozpoczętćj walce, wytrwamy 
do końca | . 

Lwów d. 26, wrześ, 1848. ў 
Hilary Meciszewski, 
odpowiedzialny redaktor dzieńnika »Polska« 
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Slawische Rundschau. 


Beiblatt zu den 


Slawischen Jahrbiichern. 


Mittwoch, 10. Ма 


1848. 


Polen. 


Posen, 9. Mai. Die Verhältnisse unseres Kriegszustandes haben sich we- 
sentlich geändert. Gestern Nacht rückte ein Detaschement von 2 Bataillonen 
Infanterie, 2 Eskadronen Kavallerie und 6 Geschülzen aus, um die zwischen 
Kurnik und: der Warte bei Rogalin zusammengezogenen Schaaren zu zerstreuen. 
Rogalin wurde noch in derselben Nacht gegen Morgen mit sehr geringem. ge- 
genseitigen Verlust erstürmt, bei welcher Gelegenheit‘ den Polen 4 kleine Ge- 
schütze (der Art, wie man sie bei Festen zum Signalisiren zu gebrauchen pflegt) 
abgenommen wurden und: mehrere Hauser des Dorfes in Flammer: aufgingen, 
Zwar versuchten die Polen am Montag Vormittag einen Angriff gegen das in 
Rogalin postirte Militair, doch wurde derselbe abgewiesen. Неше ward auch 
die Gegend von Kurnik von den Polen verlassen. Auch ging eine starke Kor 
lonne Preussen nach der Gegend um Stenszewo, um die dort zusammengezoge- 
nen Massen zu zersreuen und die Strasse nach Breslau frei zu machen, Auch 
dieses gelang vollkommen. In Rogalin soll das preussische Militair arg gehaust 
und das schöne Schloss gänzlich ausgepliindert haben. 


Posen. 9. Mai. Der General у: Wedel! halte am 5. d. M. die ihm unter- 
geordneten Truppen bei Gnesen vereinigt, um die Polen, welche sich nach 
Kujavien zogen, anzugreifen und auseinander zu treiben, Am 6. zogen sich 
diese in die Gegend von Orchowo und Strzelno. Am 7. standen sie, da sie die 
Bewegung nach Kujavien ganz aufgegeben hatten. bei Skompe. Hier erhielt der 
General v. Wedell am selbigen Tage von dem zeitigen Führer der Polen, Oberst 
Brzezanski, ein Schreiben an den General der Infanterie v. Pfuel, worin er 
um Erlaubniss bittet, Proklamationen an Letzteren senden zu dürfen; der Ge- 
neral v. Wedell verlangte unbedingte Unterwerfung, sandte jedoch die beiden 
Parlamentairs nach Posen, wo dieselben am 8. des Morgens eintrafen. Am 8. 
wich das polnische Hauptkorps Weiler südlich” aus und besetzle Miłosław wie- 
der, der General v. Wedell erreichte Wreschen und meldete von hier nach 
Posen, dass der Kommandirende des Haupikorps, v. Brzezanski (woraus her- 
vorgeht, dass Mirostawski nicht mehr kommandirt), sich erboten habe, die 
Waffen bei Schroda niederzulegen, und dass er sich heute dahin dirigiren werde, 
um dort eine Kapitulation entgegen zu nehmen. Der General v. Pfuel hat heute 
den General v. Wedell angewiesen, sich vor allen Dingen auf keinen Waffen- 
stillstand einzulassen und nur unter folgenden Bedingungen eine Kapitulation 
abzuschliessen: 1) sofortige Niederlegung der Waffen; 2) die Emigranten und 
Fremden aus dem Köniereich Polen, Galizien, Krakau und überhaupt jeder Na- 
tionalität, die Führer mit einbegriffen, werden in ein Depot zwischen Elbe und 
weser abgeführt, und diejenigen, welche es wünschen, sollen Pässe nach 
Frankreich erhalten; 3) die Leute aus dem Grossherzogthum Posen werden 
nach Kreisen geordnet und unter Bedeckung zn ihrem eigenen Schutz ihren 
respect. Landrathen zugeführt, wo sie entlassen werden; 4) Landwehrmänner 
und Deserteure, welche in den Reihen der Insurgenten gefochten, werden in 
eine besondere Abtheilung zusammengestellt und nach Posen geführt, wo sie 
der besondern Gnade Sr. Majestät empfohlen werden sollen; 5) Sicherheit der 
Personen allen denen, welche die Waffen niedergelegt haben. 


Krakau, 8. Mai. In der hier erscheinenden Jutrzenka ist eine Liste ent- 
halten, in welcher die Gebliebenen vom 26, April namentlich verzeichnet, sind, 
Es sind im Ganzen 28, davon 7 aus der Emigration, drei Einwohner aus dem 
Königreich Polen, die übrigen aber Krakauer. Von den letzteren sind zwei in 
Шен Wohnungen von plündernden desterreichischen Soldaten erschlagen 
worden. 
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Aus den ry Oswiecimwnd Zator wird gemeldet, dass als 
daselbst die Wahl der Abgeordneten für Frankfurt vorgenommen werden sollte, 
die Wahlmänner aller Landgemeinden, wie auch der Städte, die Stimmzettel 
leer zurückgegeben haben mit der Bemerkung, dass sie keinen Deputirten 
nach Frankfurt senden wollen, Sie seien gut kaiserl. Osterrei- 
chisch gesinnt, wünschten jedoch bei Galizien zu verbleiben 
und Nichts von den deutschen Angelegenheiten zu wissen. 


Posen. Berlin. Nach dem officiellen Berichte des General v. Colomb 
sind in dem Treffen bei Miloslaw preussischer Seits geblieben: 2 Officiere, 10 
Unterofficiere und 79 Gemeine; verwendet: 13 Officiere, 9 Unterofficiere, 82 Ge- 
meine, ausserdem sind 1 Unterofficier und 10 Mann aus der Gefangenschaft 
zurückgekehrt. 


Böhmen. 


Prag, 6. Mai. Bei uns scheint man den Versuch machen zu wollen, ob 
man nicht auch zuriickschreiten könne. Vorgestern wurde das Künstlercorps 
und die Juristenlegion zu Nachtpatrouillen verwendet: da erschienen Polizei- 
kommissaire, welche sich mit Vertrauten, nachdem man die Garden getheilt, 
an die Spitze kleiner Abtheilungen setzten. Man befahl ihnen zu folgen, indem 
man vorgab, man wolle Hausuntersuchung wegen verborgener Waffen halten; 
statt dessen aber machte man die Runde in allen Kaffeeschenken, in lüderlichen 
Häusern u. s.w. Die Juristen, welche erst spät inne wurden, dass man sie zu 
Diensten verwendete, welche eigentlich der städtischen Nationalgarde zukom- 
men, waren wülbend. Gestern legten sie in der Аша sammt ihren Professoren 
die Waffen und Studentenmiitzen ab und erklärten sich als Kohorte für so 
lange suspendirt, bis sie eklatante Satisfaction bekommen würden. 


Prag, 8. Mai. Die fatale Geschichte mit den Juristen und der Polizei ist 
beigelegt. Graf Thun, Präsident des Guberniums, kam gestern mit dem Ober- 
sten der Nalionalgarde, Haase, in die Aula und erklärte, dass es ihn mit Schmerz 
und Unwillen erfülle, dass die Polizei sich solche, die studentenschaft und Na- 
tionalgarde herabwürdigende Uebergriffe erlaubt habe, er habe bereits das Gu- 
bernium beauftragt, den Fall streng zu untersuchen und die Schuldigen zur 
Strafe zu ziehen. Die Polızei würde aufhören, wie bisher eine selbstständige 
Behörde zu sein und dem Magistrat untergeben werden и, $, w. — ип Nu waren 
nun die Hüte weg und die rothen Mützen prangten wieder auf den Köpfen. 

[Br. Z 


Sudslawen. 


Endlich ist es doch so weit gekommen, dass gegen die magyarischen Wiih- 
ler in Kroatien von Amtswegen eingeschritten wird, Der Ban Jelaćić hat An- 
fang Mai das Standrecht publicirt, Es ist natürlicher Weise besonders gegen 
jene „schlechten und boshaften Leule gerichtet, die bis jetzt gegen das Valer- 
land und die kroatisch - slawonische Nationalität bei jeder Gelegenheit ihre 
feindliche Gesinnung an den Tag legen, die Umstände der gegenwärtigen stür- 
mischen Zeit benutzend, das Volk, die Bauern-Edelleute und Landleute durch 
alle mögliche Lügenausstreuungen zu Uuruhen und Aufruhr aneifern.* Aus 
diesem Grunde wird verordnel, dass standrechtlich verfahren werde gegen Auf- 
wiegler ohne Unterschied des Standes und zwar auch solche, welche die Na- 
tion gegen den gesetzlichen König und gegen die Macht des Bans aufwiegeln ; 
welche den gemeinen Adel aufwiegeln, ihm vorgebend, dass gewisse Leute 
oder wie man sich gewöhnlich ausdrückt, die Illyrier Schuld seien, dass er in 
Zukunft werde Steuern zahlen und andere Lasten tragen müssen; jene, welche 
die Bauern und Landleute aufwiegeln, indem sie ihnen sagen, sie wären Ma- 
gyaren und nicht Kroaten oder Slawonier; oder: dass sie nur durch die Un- 
garn und nicht auch durch die Kroaten und Slawonier von dem Frohndienste 
befreit worden seien, und dass ihnen die kroatischen und slawonischen Grund- 
herren den Robot wieder auflegen wollen, und ihnen vorlügen, dass die Illy- 
rier deshalb nach Wien zum Könige gegangen sind, — dann jene, welche lügen, 
dass diese Rechte und Freiheiten dem Volke schon seit mehreren Jahren zu- 
gestanden waren, dass aber die Grundherren dieselben nicht bekannt machen 
wollten u. s, w, 
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Posen. Tratz des Martialgesetzes hat der General Steiniicker den deut- 
schen Bürgern Waffen aller Art ausgetheilt. Auch ist der Vorschlag gemacht, 
die Soldaten, welche gegen die Polen gekämpft, dadurch besonders zu beloh. 
nen, dass man die Domainengüter parcellirt und ihnen in billige Erbpacht giebt. 
- Ein allerliebster, von Gerechtigkeitsgefühl zeugender Vorschlag! 

Die ungarische Regierung soll entschlossen sein, im Ministerium des In- 
nern und der Justiz besondere kroatische Abtheilungen zu bilden, in welche 
nur Kroaten berufen werden. Ausserdem soll den Kroaten der Zutrilt zu al- 
len ungarischen Aemtern offen stehen. Auch soll aus der walachischen Nation 
ein Vertreter ins Ministerium berufen werden. [D. A. Z] Allerdings sollten 
Südslawen, Slowaken, Magyaren und Deutsche die Aemter in Ungarn bekleiden, 
aber in wessen Händen befinden sie sich? In denen der Magyaren und diese 
werden gewiss den Slawen zu allerlezt den Zutritt zu denselben geben, ausser 
wenn sie dazu gezwungen würden, 

Der Gouverneur von Galizien hat sich mit einem Regierungsrath umgeben, 
um den polnischen Volksrath zu paralysiren. Diese neue Massregel wird aber 
von Einigen mit wenig Vertrauen angesehen, weil in dem Regierungsrathe nur 
allein acht Beamte sitzen und man die Bureaukratie, als den Patrioten feind- 
lich gesinnt, betrachtet. 

Der Krakauer Kreishauptmann und Gubernialrath, Baron Krieg, sucht sich 
in der Wiener Zeitung von den ihm gemachten Vorwürfen zu reinigen. Seine 
Vertheidigung fällt aber äusserst lahm aus und zeigt wieder einmal recht deut- 
lich, wie ungeheuer weit doch das Gewissen der Metternichschen Beamten ge- 
worden sein muss, da der u. s. w. Krieg auf den Vorwurf, warum er 10—11 Tage 
den Emigranten den freien Eıntritt nach Krakau gestattet und sie dann auf ein- 
mal mit Feuer und Schwerdt ausgetrieben habe, nichts Anderes zu antworten 
weiss, als dieses, dass er geglaubt habe, die Besetzung von Krakau sei zu we- 
nig zahlreich, um die Emigranten abhalten zu können u. $. W. — Ist das nicht 
ein niederirächtiges Verfahren! Und der Hr. Baron Krieg macht es ohne Erró- 
then sogar selbst bekannt!! / 

Der von dem Gouverneur von Galizien bestellte Regierungsrath soll zuvór- 
derst 1) die Regulirung des Gemeindewesens, 2) die Errichtung der ersten In- 
stanzen, 3)das Schulwesen und 4) die Frage über die Massregeln zur Erhaltung 
des Kredits im Lande — berathen. Mitglieder dieses Rathes sind: Jakomowi 62% 
Weihbischof; v. Baranicki, Consistorialrath; Gr. Dzieduszycki, Gubernial- 
sekretair; Gr. Gołuchowski, Gub. Vicepräsident; First Jabłonowski, 
Kohn, Kreisrabbiner; Gr. Krasicki; Kuziemski, Consistorialrath; v. Ma- 
linowski, Domprediger; Rachmiel Mieses; Gualbert y. Pawlikowski; 
Pfeifer, Prokurator; Raczyński, Advokal; F. Singer; v. Skarzyński; 
v. Trzciński; v. Widmann, Gubernialrath. 

Das böhmische Nationalcomitć arbeitet rüstig an den Landtagsvorarbeiten. 
Zu den Wahlen für das deutsche Parlament dürfte es hier und da mit grosser 
Mühe kommen; Prag und die böhmischen Kreise, sowie ein grosser Theil deut- 
scher Orte werden nicht wählen; wenn es ausserdem irgendwo geschehen 
sollte, so werden die Abgesandten in legaler Hinsicht so betrachtet, als ob sie 
aus freien Stücken hingegangen wären: sie dürfen für Böhmen kein Votum 
geben und Nichts beschliessen. JED? Да ‚= 

Das ungarische Ministerium hat den Fürst Esterhazy, Minister des Auswär- 
tigen, aufgefordert, das Bittgesuch der Galizier in wien auch im Namen des 
ungarischen Ministeriums zu unterstülzen und sich zu bestreben, für sie so- 
viel zu erwirken, als den Böhmen bereits gegeben worden, sowohl deshalb, 
weil die Einheit der Monarchie in den durch die pragmatische Sanktion 
mit Ungarn verknüpften Provinzen solche Beziehungen wünscht, die den un- 
garischen ähnlich seien, theils darum, weil ein grosser Theil der polnischen 
Grundholden zu demselben Volksstamme gehört, der einen Theil der oberen 
Gegend Ungarns bewohnt und also auch jede Bewegungen sich leicht bis da- 
hin verbreiten könnten, welche im Falle der Verneinung der Bitte in Galizien 
wahrscheinlich entstehen werden, [Wien. Z.] — Die Magyaren fangen an Angst 
zu bekommen, sie, die in Ungarn alle Nichtmagyaren auf das Niederträchligste 
behandelten und vor Allen die slawen in jeder Beziehung unterdrückten, sehen 
sich jetzt, wo sie die Tage der Vergeltung zu ahnen beginnen, nach Jemanden 
um, der erforderlichen Falls ein gutes Wort für sie einlege. Sie suchen daher 
die Polen durch Demonstrationen, die eigentlich gar Nichts kosten, zu gewin- 
nen, diese werden sich aber hoffentlich von den Hauptfeinden der Slawen nicht 
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verblenden lassen. Mögen die Magyaren dan, ungarischen Slawen die ihnen 
zuständigen staatlichen Rechte angedeihen lassen, — das ist das beste Mittel aus 
Feinden sich Freunde zu schaffen, 

Giebt es wohl aufgeblasenere Prahler, als die Magyaren?! Sie haben sich 
laut Beschluss ihres Ministerrathes cin Staatssiegel machen lassen, welches Dal- 
matien, Kroatien, Slawonien, Galizien, Lodomerien, Rama, Serbien, Kumanien, 
Bulgarien u. s. w. als ungarische Länder in Anspruch nimmt. — Es wäre 
wohl möglich, dass sich. diese Länder einst vereinigen, aber die Magyaren: wer- 
den dann gewiss Nichts dabei zu sagen haben. 

In. Siebenbürgen scheint den Walachen und Deutschen endlich auch ein 
Licht darüber aufzugehn, was die Magyaren eigentlich wünshen, wenn sie die 
Union Siebenbiirgens mit Ungarn ausgeführt haben wollen. Man sieht nämlich 
ein, dass es auf Magyanisirung des ganzen Landes abgesehn sei und widersetzt 
sich nun natürlich der Union. 

Die Wiener Sonntagsblätter berichten über einen Besuch der deutschen Stu- 
denten (-Deputation ?) aus Wien, welchen diese in Prag machten, Folgendes: „Die 
Wiener Studenten, welche-den 6. 4, nach Prag abgingen, hatten nicht das Glück 
zu gefallen, und waren im Ganzen noch Märtyrer von Missverständnissen. Schon 
im Waggon ging ihr Stern unter. Die Gesellschaft, die aus lauter Сесһеп Бе: 
stand, duldete(??) nicht nur nicht ihre Conversation in deutscher Sprache, 
sondern nicht einmal harmlosen Gesang, da sie mit ihrer deutsch - verpónten 
Zunge in's Reich des Liedes und des Klanges fliichten wollten, Die armen 
Trappiśten vollendeten daher nicht direkte ihre Reise nach Prag, sondern ret- 
tete sich bei Kolin aufs Trockene, um die Last des Schweigens von sich zu 
werfen. Im genannten Städtchen fanden sie zu ihrer angenehmsten Ueberra- 
schung die christliche und jüdische Bevölkerung in harmloser Eintracht und 
Brüderlichkeit mit einander leben, und die Fama hatte doch den Mund voll der 
gräuelhaſtesten Conflikte getragen, Der thätigen Verwendung des Oberamt- 
manns und Garde- Commandanten Herrn Carls war die Hinterhaltung solcher 
Excesse zu verdanken, und: ehrenvoll wird des wackeren Mannes aller Orten 
daselbst gedacht. Die Aufnahme in Prag war flau, der Aufenthalt langweilig, 
Die Studenten fuhren hierauf nach Olmiitz, einer Stadt von deutschem (!) Geist 
und Charakter, und һоШеп nach manchem Ennui in ihren Mauern ein gütliches 
Stiindlein. Aber hier kamen sie grade am Schlimmsten weg. Ihre ¢echische 
Reisebegleitung streute nämlich auf dem ganzen. wege und in Olmütz selbst 
eine: Unzahl: von anti- deutschen Plakaten und Gedichten unter das Volk; man 
sah unsere Studenten als die Urheber derselben an, und gerieth in Aufregung. 
Die Olmützer Studenten hielten sie für bezahlte Emissatre der Newa, und wa- 
ren nur mit Mühe vom Gegentheile zu überzeugen; kaum aber hatten diese das 
Hotel verlassen, als eine grössere Volksmasse gegen dasselbe zog, und im 
gleichen Masse wie die Vorigen mit Demonstrationen drohte, Endlich kam 
Nationalgarde und Polizei herbei, und der Commissair der letzteren suchte das 
Licht der Wahrheit in den Reisetaschen und Felleisen der Verdächtigen, die er 
nach. altem Styl mit kurzem Prozess aus- und, umleerte, ohne dass dabei etwas 
anderes zum: Vorschein kam, als sein Zopf und seine Willkühr, Einige: akade- 
mische Legionskarten, welche die Studenten zufällig bei sich hatten, retteten 
sie. vor dem: Bedenklichsten. Mit dem nächsten Train fuhren diese lustig und 
frei wieder dem gastlichen Wien entgegen. 

Die polnischen Deputirten des Grossherzogthums Posen waren es, welche 
auf den Provinziallandtagen und den ersten vereinigten preussischen Landtage 
ihre Stimme im Gegensatz. zu den deutchen Abgeordneten für die völlige 
Emancipation. der Juden erhoben. Zum Dank dafür haben sich die Juden 
von den Polen losgesagt und behandeln letztere in Verbindung mit den Deut 
schen im eignen Lande schlimmer als Fremde. Deswegen hat der Abgeord- 
nete P. Szuman eine ihm von den Juden offerirte Dankadresse zurückge- 
schickt, weil ihr Benehmen mit dem Inkalt und der Tendenz derselben im offen- 
baren Widerspruche steht. 

Fürst: Miloś Obrenović hat деп Betrag von 100 Fl. С. М. zum Zwecke. der 
Uniformirung dreier unbemittelter serbier, die in der 2, Compagnie: des Wiener 
juridischen Gorps eingereiht sind, übergeben. 


Unter Verantwortlichkeit der slawischen. Buchhandlung in Leipzig redigirt und 
herausgeben von J. E. Schmaler (Smoler.) 


Druck von Oskar Leiner in Leipzig. 
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(Schluss von $. 128.) 


1. Die Sympathie der Deutschen für die Polen. Y Іі 


Nachdem aber Russland erklärt hatte, nicht angreifend auftreten zu 
wollen, war die Sympathie für die Polen erkaltet und dieses Geräth 
wurde an den Nagel gehangen, um es später und vielleicht schon für 
den Fall, wenn Russland drohender auftreten sollte, wieder zu benutzen, 

Es bleibt also nur noch die kalte, berechnete Politik, welche Polens 
Selbststandigkeit deshalb will, um damit für ewige Zeiten eine Vormauer 
gegen den moskowitischen Despolismus aufzubauen; als Ausgangspunkt 
dieser Politik, wünscht man ferner, namentlich fiir die angrenzenden 
Provinzen, die Ausdehnung des deutschen Handels und den Absatz deut- 
scher Industrieproducte, Mit dieser von Natur eigennülzigen Politik wünscht 
man auf Kosten Russlands, im allerschlimmsten Falle vielleicht auch gar 
auf Kosten Oesterreichs, welches sich dem Anschliessen an Deutschland 
widerselzt, aber ohne jeglichen Nachtheil für Preussen, welches, da es 
das grösste Reich ist, in Deutschland heute an der Spitze steht, die Wie- 
derherstellung Polens, Sowie die Sympathie in Deutschland für Polen 
sich entflammt, wenn es sich gegen Russland handelt, ebenso erkältet 
sie, wenn die Polen die Zurückgabe des Grossherzogthums verlangen, 
Hier hat jeder preussische Beamte den Vorzug vor Millionen Polen. 
Dazu kommi die Demarkirung der Grenzen, die Festung Posens, dazu 
gesellen sich die Schwierigkeiten und Kosten zur Unterbringung der Be- 
amten, für die bis zum heutigen Tage die Stellen creirt werden, nicht 
im gemeinsamen Interesse der Provinz, sondern im Interesse der deut- 
schen Colonisirung. Diess Alles ist natürlich wichtiger, als die Gerech- 
tigkeit für Polen, als das Verwischen der auf Deutschland lastenden Schuld 
wegen der Theilung und Knechtung Polens, als die Befreiung Polens von 
einem Joche, dessen Last ganz Europa bekannt ist. In Anbetracht dieser 
Interessen muss alle Sympathie und jede Menschlichkeit erdrückt, dieser 
Interessen halber hat man es für nóthig erachtet, Ströme unschuldigen 
Blutes auf beiden Seiten fliessen zu lassen. 

Sollten nun in Deutschland keine Sympathien fir Polen vorhanden 
sein? О ja, man findet Sympathie, sie ist aber nicht so stark und allge- 
mein, als sie es sein sollte. Ев giebt sehr viele Deutsche, die sich über 
dieses selbstsüchtige Interesse zu erheben vermögen und die aufrichtig 
an Polens Loos theilnehmen; es giebt viele, die aus dem reinen Gefühle 
des Rechts Polen wohlwollen und seine Wiederherstellung verlangen, 
wenn auch mit Verlusten, die unvermeidlich sind; es giebt ferner auch 
solche Deutsche, wenn dies auch vielleicht die Minderzahl sein wird, die 
das Gefühl an Polens Sache. bindet. Sie alle zusammengenommen, bilden 
den edlern, leider indess, wie es scheint, den kleinern Theil der Deut- 
schen; wie immer aber, findet man das Grosse und Edle gewöhnlich nur 
іп wenig Herzen beisammen. Indem wir die Sympathie des edlern 
ind bessern Theil der Deutschen ehren und dankbar anerkennen, müssen 
Wir mit Schmerz, jedoch mit aller Offenheit gestehen, dass Polens 
Sache in der Sympathie allein nur .eine passive Hilfe er- 
blickt, dass es seine Wiedergeburt auf dem Fundamente 
heiliger, unbestrittener, historischer und nationaler 
Rechte gründen, und dass es sich auf den Schild stützen 
muss, unter welchem Herzen schlagen, die erfüllt sind 
Yon reiner Vaterlandsliebe und dem heiligen Feuer hin 
gebender Aufopferung. 

* Slaw. Jahrb. 1848. 25 
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2. Kurze Mittheilungen. 


1. In der am 3. Mai abgehaltenen Sitzung der historisch - philolo- 
gischen Klasse der Akademie der Wissenschaften zu Wien las Dr. Mik- 
10816 einen Vorbericht über seine für die Denkschriften eingereichte 
Abhandlung: „Ueber die Alt-Slawische Konjugation“ in wel- 
chem er auf die Wichtigkeit des grammatischen und lexikalischen Studi- 
ums des Alt-Slawischen Dialekts für die vergleichende Sprachwissenschaft, 
und auf die Lauheit, womit ungeachtet der bedeutenden Mittel dazu es 
noch immer betrieben wird, aufmerksam macht, und das Verhältniss 
seines Versuches zu den Arbeiten seiner Vorgänger andeutet, 

2. Von Е. Sir in Prag ist das erste Blatt der böhmischen 
Herrscher erschienen. Es giebt die Bildnisse von Cech, Samo, Krok, 
Libuša, Přemysl und Nezamysl, — Preis 20 Xr. 

3. Am 30, April d. J. wurde in Prag ein Verein unter dem Titel 
„Slowanskä lipa“ (Die slawische Linde) gegründet. Sein Zweck ist 1) Wah- 
rung des konstitutionellen Princips und seine weiteste Ausdehnung in den 
Gränzen der Monarchie; 2) Ueberwachung der ins Leben getretenen 
Gleichheit der böhmischen Sprache mit der deutschen; 3} Pflege дег sla- 
wischen Gegenseitigkeit durch Begründung einer slawischen Propaganda 
zwischen der böhmischen, polnischen und illyrischen Krone Behufs Siche- 
rung und. Selbstständigkeit aller Slawen im össterreichischen Kaiserstaat 
und zwar durch Zusammenkünfte der Ausschüsse, durch Deputationen, 
Korrespondenzen und ein eignes Organ (die Zeitschrift: Słowanską lipa), 
welches zugleich das Vereinsjournal sein soll. — Der Sitz des Vereins 
ist Prag, welches sich’ mit den auswärtigen Filialvereinen auf dem Wege 
der Correspondenz in Verbindung setzt und vierteljährlich eine grosse 
Versammlung hält, an der die Deputirten der Filialvereine Theil nehmen. — 
Mitglied darf jeder sein, der 20 Jahr alt ist und einen unbefleckten Na- 
men hat. — Der Verein versammelt sich regelmässig Sonnabends und 
die Verhandlungen geschehen nur in böhmischer Sprache, (Mitglieder 
des provisorischen Ausschusses sind: W. Hanka, J. К. Tyl, Мпопбек, Wawra.) 

4. Dr. Jos. Fryć wird im Monat Juni an der Universität zu Prag 
juridische Vorträge in böhmischer Sprache zu halten anfangen. 

9. In Pardubic (Böhmen) erscheint seit einiger Zeit eine beleh- 
rende Zeitschrift unter dem Titel: „Pardubicky hlasatel swobody tisku a prawa. 

6. In Leutschau erschien bei J. Werthmiiller und Sohn ein 
Schauspiel in 4 Akten „Podmaninowei* von Nik. Dohna n i. 

7. Von Mitte Mai soll in Lemberg eine neue Zeitschrift: Postęp 
(der Fortschritt) unter der Redaction von K. Wiłdmann und J. Zacharia- 
siewicz und im Verlage bei F, Piller herausgegeben werden. Sie wird 
wöchentlich dreimal erscheinen und jährlich 10 Pl. С, M. kosten. Wis- 
senschalt und Politik wird ihr Inhalt sein. 

8. Der Graf Kynsky hat aus Anlass der neuen Errungenschaften 
beschlossen, die Holzpreise zw ermässigen, seinen Bauern ein Vierteljahr 
Robot zu erlassen und die Städen Chlumec und Zizilice der Unterthänig- 
keit zu, entbinden. 


3. Oesterreichs Zukunft ist nicht deutsch. 


Die „Deutsche Zeitung“ sucht bei der Besprechung der deutschen. 
Verfassungsurkunde nachzuweisen, dass Oesterreich sich Deutschland’ nicht 
an die Spitze. stellen, könne, weil es eben nicht deutsch sei; es könne 
Deutschland; in seiner Entwickelung nicht fördern sondern nur hindern; 
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es dürfe daher auf die deutschć Kaisersone keine Anspriiche machen, 
sondern sein Beruf wäre vielmehr, ein südöstliches grosses Slawenreich 
zu. bilden, — Die „Deutsche Zeitung sagt unter anderem: „Wir wollen 
Oesterreich nicht von uns stossen, wir wollen uns nur Dem nicht hin- 
geben und preisgeben, der sich uns nicht wieder hingeben kann. Wir 
wollen unbefangen die Stellung suchen, die Oesterreich in seinem. und 
und unserem gleichgewogenen Interesse in und zu Deutschland nehmen 
kann und soll. Zu dem Ende suchen wir vor allem die Stellung auf, 
die es, ganz abgesehen von allem Verhältniss zu Deutschland, nach seiner 
Natur, Lage und Beschaffenheit in der politischen Welt einnehmen. sollte 
und müsste, und wir sind sicher, dass sich darnach: die besondere Stell- 
ung zu Deutschland ungezwungener ergeben wird, Jene allgemeine Stell- 
ung weist Oesterreich auf den Osten hin. Dorthin erstrecken sich. seine 
ausgedehntesten Besitzungen, dort bietet Land und Volk ein unermessli- 
ches Feld zu einer jungen Kultur dar, dort ist der weite Spielraum für 
eine neue Civilisation, für eine aufgeklärte Verwaltung und eine freisinnig 
erziehende innere Politik. Dort ist zugleich ein Kampfplatz der Ehre und 
des Ruhms für eine grossartige äussere Politik, durch welche Oesterreich 
den Rang einer Weltmacht wieder einnehmenn kann, den es. unter der 
Metternich'schen Verwaltung faktisch eingebüsst hat. Oesterreich hat nach 
unserer Ansicht keine Wahl, wenn es ehrlich bestehen und riihmlich 
vorschreiten will, als diese äussere Politik, die ihm Lage und. Interesse 
gebieten, zu ergreifen, seine aktive Betheiligung, eine leitende Thätigkeit 
in den orientalischen Dingen an sich zu nehmen. Diese äussere Politik 
kann nicht verfolgt werden, ohne die entsprechende innere, die wir an- 
deuten, ohne die geistige und politische Emporhebung der slawischen 
Völkerstämme. 

Oesterreichs Einfluss wird Russland und der Türkei gegenüber mäch- 
tig sein, wenn in die slawischen und magyarischen Regimenter Oe- 
sterreichs eine geistige und moralische Kraft geworfen. wird, wenn. diese 
Stämme aus ihrer Unterordnung und Verwahrlosung hervorgezogen sind, 
wenn ihre nationale Entwicklung nicht bloss spärlich koncedirt, sondern 
sorgsam gepflegt wird, wenn sie alle in dem. österreichischen Reichsver- 
bande sich fühlen lernen, nicht als Heloten, sondern. als Gleiche. Ein 
ganz anderes Ansehen wird Oesterreich haben; wenn es dort, und nur 
dort im Osten die Basis seiner ganzen Politik sucht, wenn es sich an die 
Spitze eines freien Slawenthums im Süden stellt, wenn es den In- 
teressen Ungarns durch eine Ausdehnung seines Einflusses oder seiner 
Macht an der Donau zu Hilfe kommt. Man hat Oesterreich im Schwung 
der Begeisterung zugerufen, sich seines deutschen Besitzes zu entäussern, 
Polen herzustellen, sich in Konstantinopel zu setzen, ein neues Byzanli- 
nerreich zu gründen, oder auch einen Staatenbund mit grossen Freiheiten 
aus den Völkerschaflen jener vielsprachichen „Scheide der Völker“ unter 
seiner centraicn Macht zu bilden. Das klang abenteuerlich, so lange Met- 
ternich regierte; aber jeizt, nachdem man immer schon in Ungarn ge- 
fordert hatte, die Habsburger sollten wenigstens ihre Sommerresidenz 
nach Ofen legen, nachdem nun. Slavonen und Czechen mit ihren Forde- 
rungen heraustreten, nachdem die Serben sich wieder zu nähern schei- 
nen, nachdem Polens Herstellung, trotz der Aussichten, die man, sich. jetzt 
in Wien wieder macht, auf die Länge nicht mehr zu hindern sein wird; 
nachdem diese ungeheure Bewegung den Welttheil erschüttert hat, so dass 
auch, die trägen Massen des Ostens aufgerüttelt werden; jetzt muss 
man sich nothwendig in Wien zu kühnern Gedanken: die- 
ser Art erheben, wenn man die Existenz erhalten will, 
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Die Neugründung des österreichischen Staatsbaues wird bei den erhobe- 
nen Forderungen seiner Glieder nicht anders geschehen können, als durch 
eine Pflege der mannigfachen Elemente des Völkerlebens jener Gegenden 
im Gegensatze zu dem russischen Verfahren der Uniformirung und Nivel- 
lirung: die Abwehr des russischen Einflusses durch Freiheit und nationale 
Entwickelung wird das Mittel sein, um direkt oder indirekt die Donau zu 
beherrschen; die gleiche Berathung der ungarischen, südslawischen und 
deutschen (?) Interessen, das ist was Oesterreich gross machen und neu 
beleben wird. Hier sind die grossen Grundsätze der nationalen, der po- 
litischen, der religiösen Freiheit und Toleranz im weilesten Umfang zu 
üben, die jetzt der W elt gepredigt werden: denn nirgends dringt dieser 
europäische Ruf so unmittelbar unter die orientalische Starrheit der Exi- 
stenzen in Glauben, Sprache und Volksthum, Uralt sind hier in diesen 
thracischen Gegenden die Nebeneinanderlagerungen von Völkern und Re- 
ligionen ohne Vermischung, oder auch die Aenderungen der Nationalität 
und des Glaubens unter Druck und Zwang ohne innere Betheiligung. 
Schon in dem Reiche der Chazaren, schon in dem Kopfe Stephans des 
Heiligen regte sich der politische Grundsatz, den die Umgebung gleichsam 
aufnóthigte, hier den Religionen und den Nationalitäten gleiche Stellung 
und gleiche Pflege zu gewähren. Wie müsste es аш die Völkerschaften 
dieser jahrhundertelang unterdrückten Lande wirken, wenn jemals dieser 
Grundsatz, nicht wie in der Türkei aus Nothwendigkeit, sondern aus Ue- 
berzeugung gehandhabt würde, und wenn die cigne Existenz nicht von 
der Duldung eines Despoten abhinge, sondern von den freien Principien 
einer humanen Regierung ausflösse. Wer mit der Einwirkung eines klas- 
sischen Geistes, sowie einst der Macedonische Kónigstamm, noch einmal 
diese thracischen und illyrischen Stämme durchdränge, ihm wäre der Weg 
nach dem Oriente geöffnet, heute wie damals, und die Herrschaft am Ister 
gewiss. Das Alles aber, was wir hier andeuten, sind nicht etwa die Gril- 
len eines phantasirenden Gehirns, es sind vielmehr politische Pläne, die 
in grosser Zeit schon einmal da gewesen sind, aber nur in Oesterreich 
nicht die Menschen zur Ausführung gefunden haben. Schon 1805 war 
Talleyrands Gedanke, Oesterreich solle die Moldau und Wallachei, Bess- 
arabien und Bulgarien erhalten, damit es als Masse zum Wohl der civili- 
sirten Welt erhalten werde und ein Wall gegen Russland bleibe, Das 
ward verworfen, schreibt er, trolz tausend guter Gründe. Im Jahre 1810 
schlug Jemand eine grossartige Politik dem Staatskanzler vor: Oesterreich 
solle im Bunde mit Frankreich die Donau bis Bessarabien, mit Bosnien 
und Bulgarien in Besitz nehmen, die Türkei mit Neurussland entschädigen, 
Russland, einmal bekriegt und besiegt, ganz aus allem Einfluss in Europa 
verdrängen, Polen herstellen und zu dem Ende Galizien herausgeben! 
Das waren die kühnen Projekte jener kühnen Zeiten; für Mellernich zu 
Kühn; für diese Tage vielleicht nicht mehr zu steil, obwohl man sich noch 
vor wenigen Monaten bedacht hätte, mit solchen Entwürfen lächerlich zu 
erscheinen. Fänden sich je in Oesterreich die Männer, die eine solche 
Politik in Angriff nähmen, so würde in die Donaulande ein ganz neues 
Leben einkehren, und ganz Deutschland würde jauchzen (?) zu Oesterreichs 
jungem Gliicke. Und wäre nur ein erster Grund zur Regeneration des 
ungarischen und südslawischen Lebens gelegt, so gehörte, wenn einst der 
Tag des Falls für die Pforte kommt, die Zukunft im Oriente dem, der zu 
Lande am nächsten grenzt. 

Was nun bei dieser Orientirung der österreichischen Polijik der deut- 
schen Landen für eine Stellung zukäme, das ist nicht schwer zu entscheiden, 
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An die geehrte Redaktion der „Preſſe.“ 


Geundheitshalber in Baden nächſt Wien weilend, ſehe ich 
mich unvermuthet in die Nothwendigkeit verſetzt, die Unparteilich⸗ 
keit der geehrten Redaktion in Anſpruch zu nehmen, und dieſelbe 
um Veröffentlichung nachſtehender Erwiederung zu bitten, welche 
der in dem Abendblatte der „Preſſe“ vom 21. Auguſt Nro. 72 
abgedruckte Auszug aus einem Schreiben aus Lemberg vom 
16. Auguſt nothwendigerweiſe hervorruft. 

Ich muß vor Allem bedauern, daß ein derartiger Aufſatz 
in den Spalten eines in der öffentlichen Meinung fo hod) geftell- 
ten Blattes, wie die „Preſſe“ iſt, Raum gefundem hat. Ein ano⸗ 
nymes Schreiben, welches in offenbarer Abſicht, unlauteren An⸗ 
ſprüchen Geltung zu verſchaffen, ſich nicht ſcheuet, auf den edelſten 
Theil einer tief gebeugten Bevölkerung den Verdacht eines fortwäh⸗ 
renden revolutionären und der Staatsregierung feindlichen Treibens 
zu werfen; eine aus der Verborgenheit geſchleuderte Anklage, 
welche einerſeits dem unbekannten Ankläger volle Strafloſigkeit 
ſichert, andererſeits aber in den Augen der Regierung diejenigen 
Männer zu verdächtigen trachtet, welche inmitten der ſchranken⸗ 
loſeſten Aufregung der Gemüther im vorigen Jahre, dennoch den 
Muth gehabt haben, ſich offen für Ordnung, Geſetz und die be- 


ſtehende Regierung zu erklären; dieſer Aufſatz fließt augen⸗ 
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ſcheinlich aus einer zu trüben Quelle, als daß er ſich nicht Glück 
wünſchen könnte in einem Blatte Platz gefunden zu haben, deſſen 
Redaktion bisher die Löſung der für die jetzige Zeit wahrlich ſchwe— 
ren Aufgabe gelungen war, dasſelbe nicht zum Tummelplatze einer 
faktiöſen und von Leidenſchaft genährten Polemik zu leihen. — 
Die wahre Tragweite des bezogenen Aufſatzes ſcheint der intelli— 
genten Wachſamkeit der geehrten Redaktion entgangen zu ſein, 
und nur ungern ſchreite ich zu einer nothwendigen Erwiederung, 
überzeugt, wie ich es bin, daß zur gerechten Würdigung einer jeden 
mit Vorurtheilen des Augenblicks betroffenen Sache, wie es unter 
den jetzigen Umſtänden die Sache der polniſchen Nationalität in 
Galizien unſtreitig iſt, überhaupt Stillſchweigen inmitten der 
noch dauernden Aufregung, und Abwarten einer ruhigeren Ueber— 
legung am meiſten geeignet ſein dürfte. 

Indem ich alſo die geehrte Redaktion um die Aufnahme des 
Nachfolgenden höflichſt erſuche, biete ich ihr zugleich meinerſeits 
wenigſtens jene Garantie an, welche die Namensunterſchrift des 
Verfaſſers für die Wahrheit ſeiner Behauptungen gewöhnlich mit 
ſich bringt. 

Nach den Behauptungen des anonymen Verfaſſers jenes 
Aufſatzes „dürften manche Erſcheinungen, die auf der 
„Oberfläche des jetzigen politiſchen Lebens (1 3) in 
„Galizien zum Vorſcheine kommen ſollen, den 
„Schlüſſel geeigneter Erklärung in dem im vo⸗ 
„rigen Jahre in Lemberg gegründeten Vereine 
„Stowarzyszenie Ziemiahskie,” (welchen der Verfaſſer mit dem 
Namen eines „Klubs“ beehrt,) finden.“ — Nach dem Ber- 
faſſer ſollte der Verein „aus lauter Adeligen zuſammen⸗ 
„geſetzt;“ die Aufnahme in denſelben „durch hohe Geld- 
„einlagen bedingt geweſen fein.” Unter der vorge⸗ 
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ſchobenen Firma der Nationalität, dann der Fernhaltung des 
deutſchen Elementes, „damit nicht auch Galizien wie 
„Poſen vom übermächtigen Deutſchland abſor⸗ 
„birt werde,“ wäre der eigentliche Grund der Bildung des 
genannten „Klubs“ kein anderer geweſen, als „die wahrge- 
„nommene Unmacht der demokratiſchen (polnifchen) 
„Centraliſation in Paris, die Maſſen, namentlich 
„die Bevölkerung für ihre Pläne zu gewinnen, 
„durch die Thätigkeit einer adeligen Phalanx 
„zu erſetzen, welche die geſcheiterte Agitation der 
„Pariſer Centraliſation fortſetzen ſollte, um 
„die geiſtige und politiſche Erhebung der polniſchen 
„Nation zu bewirken.“ „Der Fürſt Czartoryski 
"ГӘП „natürlich“ AD der Abgott eines ſolchen „Klubs“ 
„geweſen;“ endlich „ich“ als dialektiſch gewandt @ 
zur Redaktion des Journals „Polska,“ welche im Geiſte und 
im Intereſſe eines zu ſolchen Zwecken gebildeten Klubs geführt 
werden ſollte, „ernannt“ oder gar „gewonnen“ wor⸗ 
den ſein. 

Nach einer ſolchen Geneſis des Vereins ſowohl als auch 
des Journals „Polska,“ legt der Verfaſſer ſeinen Leſern eine 
geſchichtliche Notiz der Hauptmomente der Thätigkeit beider vor; 
eine Notiz, die eben fo wahr wie die Ge neſis ſelbſt ift. — Seiner 
Behauptung nach erſtarkte der Verein alias „Klub“ erſt nach „der 
Emigrirung der Emigration“ (D ins Koffuth fhe Lager, 
und nach dem Bombardement Lembergs. Der vorletzte Gouver- 
neur Galiziens, Graf (2) Zaleski, ſollte nach Angabe des Ber- 
faſſers Mitglied dieſes revolutionären, mithin hochverrätheriſchen 
„Klubs“ geweſen; ja was noch mehr iſt, der jetzige Landeschef 
von Galizien von (9) Goluchowski, war іп die Lifte feiner 
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Mitglieder eingetragen D. „Allein die Polska,“ fährt der 
Verfaſſer fort, „ließ hin und wieder zu ſehr hinter die 
„Couliſſen blicken, lüftete all zu ſehr den Schleier! 
— Ein Präſidial⸗ Schreiben unterdrückte fie, 
„und der Belagerungszuſtand fegte auch den Klub 
„aëẽns dem Kreiſe des Lebens hinweg.“ Endlich nicht 
im geringſten darum verlegen, auf welche Weiſe man die von ihm 
ſelbſt vorhin angekündigte „Erſtarkung des Klubs nach dem 
„Bombardement Lembergs, mithin nach der Ein⸗ 
„führung des Belagerungszuſtandes, mit der 
„Wegfegung desſelben „Klubs“ aus dem Lebens⸗ 
„kreiſe durch die Proklamirung eben desſelben 
„Belagerungs zuſtandes“ zuſammenreimen konnte, — 
glaubt der Verfaſſer ein untrügliches Zeichen des Fortbeſtehens 
dieſes revolutionären, mithin gefaͤhrlichen „Klubs“ — in der 
neulich in Lemberg erſchienenen Broſchüre des Hrn. Walewski 
— aus welcher er ſelbſt einen Auszug liefert — aufgeſpürt zu 
haben; und kommt zu dem Schluſſe, „daß die Partei, wel⸗ 
„che ein ſolches Programm ausgeſprochen hat“ 
(und unter dem Namen „Partei“ verſteht der Verfaſſer augen- 
ſcheinlich die ehemaligen Mitglieder des Vereins, mithin alſo 
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Es dürfte wohl für jeden unparteiiſchen und der jetzigen Verhält⸗ 
niſſe in Galizien überhaupt, namentlich aber der nach und nach 
eintretenden Enttäuſchung der überſpannten Hoffnungen der fo ge: 
nannten rutheniſchen Nation in den öſtlichen Kreiſen Galiziens 
kundigen Leſer kaum nothwendig ſein zu bemerken, daß der von 
mir mittelſt Gegenwärtigem bekämpfte Aufſatz gegen die galiziſchen 
Polen im Allgemeinen, ſpeziell aber gegen den gegenwärtigen Lan⸗ 
deschef von Galizien Grafen von Goluchowski gerichtet iſt und 
dahin zielt, denſelben der Konnivenz mit dem anarchiſchen Treiben 
des vorigen Jahres zu verdächtigen. 


auch den gegenwärtigen Landeschef von Galizien), „daß eine 
ſolche Partei alſo — „die Hände nicht müßig in 
den Schooß legt! — fie trachtet die Deutſchen mit 
den Ruſſinen zu verfeinden! — fie hat ſelbſt unter 
den letzteren zahlreiche Apoſtel gefunden!“ — 
und alles dieſes follen nach der Schlußbemer⸗ 
kung des ehrenhaften Verfaſſers „Symptome des 
unter der Decke raſtlos thätigen Polengeiſtes 
ſein; — eines Geiſtes, von dem die Welt ſo manche 
Probe bis jetzt zu ſehen und zu verſchmerzen be⸗ 
kommen haben ſoll.“ 

Abgeſehen von der Unmündigkeit der Logik, welche aus 
der ganzen Beweisführung und Schlußfolgerung jenes Aufſatzes 
hindurch blickt, und aus welcher ſich über „die dialektiſche Ge⸗ 
wandtheit“ des Verfaſſers eben nicht ſchmeichelhafte Schlüſſe für 
ihn aufſtellen laſſen, kann man ſich doch keineswegs verhehlen, 
daß der wahre Zweck dieſes unwürdigen und lügenhaften Aufſatzes 
kein anderer ſein kann und iſt, als das eben jetzt vorherrſchende 
allgemeine Vorurtheil gegen die Polen, — ein Vorurtheil, wel⸗ 
ches, beiläufig geſagt, durch das Betragen ſo mancher einzelner 
Bethörten leider genährt wird — im Intereſſe einer lebensunfä⸗ 
higen Faktion ſo viel als möglich auszubeuten und die Re⸗ 
gierung durch Verdächtigung ſelbſt der edelſten Geſinnungen der 
polniſchen Inſaſſen Galiziens dahin zu bringen, daß fie un⸗ 
ter dem Einfluſſe dieſes, eben jetzt zur größten Potenz geſteiger⸗ 
ten Vorurtheils handelnd, in jedem Polen in Galizien nur ihren 
Feind erblicke; — daß fte den Stab über alle Polen in Galizien 
ohne Ausnahme breche; — daß fie bei der erwarteten Reorgani⸗ 
ſation dieſes Landes Jeden polniſcher Abkunft — ſelbſt den Beſtge⸗ 
ſinnteſten — von jedem Amte und jedem Einfluſſe entferne; 
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daß fte ihr Vertrauen den Polen entziehend, ihnen jede Stimme — 
ſelbſt die berechtigtſte — bei der definitiven Regulirung der Ange- 
legenheiten ihres eigenen Landes verſage, — mit Einem Worte, 
daß ſie zur Sühne der Schuld oder Verirrung Einzelner die 
ganze polniſche Bevölkerung derjenigen Rechte und Freiheiten ent- 
kleide, an welchen Theil zu nehmen dieſelbe, das heißt die 
polniſche Bevölkerung, kraft des heiligen Wortes von 
zwei Monarchen, berechtiget iſt. 

Und wahrlich! wenn man in Galizien ſelbſt dasjenige in Ver⸗ 
dacht zieht, was in den Tagen der allgemeinen Trunkenheit ſich das 
unbeſtreitbare Verdienſt erworben hat, nüchtern geblieben zu ſein; 
wenn man die Frechheit ſo weit treibt, diejenigen Männer des revolu⸗ 
tionären Treibens anzuklagen, welche mit Aufopferung ihrer Popu- 
larität, eines zwar ephemeren, aber für manche Leute ſo überaus 
theuren Gutes, ja was noch mehr iſt, mit Gefahr ihres Lebens den 
Muth gehabt haben, ſich gegen jedes revolutionaͤre Thun in ihrem 
Lande zu erklären, zu einer Zeit, als die Behörde ſelbſt dem Strudel 
der Revolution zu weichen ſchien; wenn man jene Männer als Ver⸗ 
ſchwörer gegen die Regierung zu denunziren wagt, welche ſich für 
eben dieſe Regierung offen erklärt haben, und zwar in einer Zeit, 
als ſelbſt ihre Organe nicht mehr den Muth hatten, ſich auf die 
Authorität derſelben Regierung zu berufen; wenn man jene Bür⸗ 
ger als permanente Revolutionäre zu ſchildern ſich erdreiſtet, welche 
zuerſt unter ſich ein Bündniß geſchloſſen, um der aus ihren Ufern 
tretenden revolutionären Strömung einen Damm entgegenzu— 
ſtellen, und die dieß alles in einer Zeit vornahmen, wo die Ge⸗ 
ſetze zu ſchweigen, und die Regierung auf ihr Recht und ihre Autho⸗ 
rität zu verzichten ſchien; wenn man jene Bürger der Fortſetzung 
der Wühlerei der polniſch⸗demokratiſchen Centraliſation in Paris 
zeihet, welche eben dieſer wahnſinnigen Partei zuerſt in ihrem 


Lande entgegentraten, ihr zuerſt offenen Krieg erklärten, und Diez 
ſelbe bis an den letzten Tag ihrer Thätigkeit bekämpften, welche 
für dieſe kühne That von der bedrohten Faktion als „Vaterlauds⸗ 
verräther“ gebrandmarkt, ſich mancher Unbilden und Gefahren 
ausſetzten, um nur ihrer innerſten Ueberzeugung treu zu bleiben 
und ihre Bürgerpflicht zu erfüllen; wenn man von dieſem allge⸗ 
meinen Anathema, welches man über eine ganze Bevölkerung 
verhängen zu wollen ſcheint, nicht einmal jene Männer ausnimmt, 
welche mit dem Vertrauen der Regierung beehrt, von ihr an die 
Spitze der Verwaltung geſtellt, ihr auch ſichere Garantien ihrer 
Geſinnungen gegeben haben müſſen; wenn man mit Einem Worte 
auf Alles ohne Ausnahme das Mißtrauen der Regierung 
zu wälzen ſucht, was ſich durch unzählige moraliſche Opfer, durch 
treuen Bürgerſinn, mitten in der ſchwierigſten Lage, ein unbe⸗ 
ſtreitbares Recht auf Vertrauen einer wahrhaft konſtitutionellen 
Regierung erworben hat — ſo möchte wirklich die logiſche Frage 
am rechten Platze erſcheinen: ob noch Jemand von den galiziſchen 
Polen, unter dieſen Umſtänden, auf Vertrauen der Regierung, 
auf einigen Einfluß auf die Geſtaltung der inneren Landesange⸗ 
legenheiten, auf eine Stimme im Rathe ſeines eigenen Landes, 
mit Einem Worte auf die heiligſten Rechte eines konſtitutionellen 
Staatsbürgers Anſpruch machen könnte, wenn alle Polen in Ga⸗ 
lizien, ohne Ausnahme, nur als Feinde der Regierung, als per⸗ 
manente Konſpiratoren angeſehen ſein müſſen, mithin alſo alle, 
dieſe Rechte eben fo evident verſcherzt haben 

Ich weiß nicht, ob und in welcher Weiſe die Männer, gegen 
welche die Anklage des Korreſpondenten aus Lemberg hauptſächlich ge⸗ 
richtet iſt, derſelben zu begegnen gefonnen fein werden; und ob der ge⸗ 
genwärtige Landeschef von Galizien es nicht unter feiner Würde 
finden wird, gegen die Verdächtigung aufzutreten, welche der 


10 


anonyme Schreiber des oft erwähnten Aufſatzes gegen feine Pet- 
ſon zu erheben wagt; — da aber derſelbe mir die Ehre anthut, mei⸗ 
nen Namen in ſeiner Epiſtel zu nennen; da er es wagt, mich 
der Konnivenz mit dem Treiben eines revolutionären „Klubs“ zu 
beſchuldigen: ſo erachte ich es für meine heiligſte Pflicht, meine 
Stimme dagegen zu erheben, und glaube berechtigt zu ſein, durch 
Angabe des einfach wahren Thatbeſtandes die öffentliche Mei- 
nung im Intereſſe der Wahrheit über die einſtige Stellung und 
Tendenz des ſo ſchwer verleumdeten Vereines, wie über meine 
Betheiligung bei deffen Aufgabe, fo viel als möglich аиби 
klären. — 

Als die März = Ereigniffe im vorigen Jahre eine Umwäl- 
zung in der öſterreichiſchen Monarchie herbeiführten; als in 
Folge dieſer Umwälzung Galizien die Verheißungen konſtitutio⸗ 
neller und nationaler Inſtitutionen von dem Monarchen em⸗ 
pfing, hatte es anfänglich den Anſchein, als ſollte dieſe ſchwer 
heimgeſuchte Provinz doch einmal eine beſſere Zukunft hoffen 
dürfen. Alles blickte vertrauensvoll nach Wien, Alles lebte der 
Ueberzeugung, daß die nächſte Aufgabe Galiziens bei dem Statt ge⸗ 
habten Umſchwunge keine andere ſein könne, als die Ereigniſſe 
und ihre weitere Entwickelung ruhig abzuwarten, die nationalen 
Bürgſchaften im Intereſſe der Provinz dankbar zu wahren, haupt⸗ 
ſächlich aber alles aufs Sorgfältigſte zu vermeiden, was der Kon⸗ 
ſolidirung einer ſtarken konſtitutionellen Regierung in Oeſterreich 
auf was immer für eine Art hinderlich ſein könnte, da offen⸗ 
bar von der Konſolidirung einer ſolchen Regierung in Oefter- 
reich die Befeſtigung nationaler Inſtitutionen in Galizien abhän⸗ 
gig war. 

So dachte damals in Galizien Alles, was durch Bildung 
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und Stellung fich über die Landesangelegenheiten auszuſprechen 
berufen war. 

Anders aber dachte darüber eine Fraktion jener Unglückli⸗ 
chen, die durch frühere politiſche Ereigniſſe aus ihrem Vaterlande 
in die Fremde hinausgedrängt, von der Rückkehr in ihre Heimath 
beſtändig träumten, und auf die Mittel ſannen, dieſelbe ſo 
ſchnell als möglich anzutreten. — Dieſe Fraktion, welche ſich 
im Verlaufe der Zeit unter dem Namen „der polniſchen demokra⸗ 
tiſchen Geſellſchaft“ in Frankreich organiſirte, deren oberſte Be⸗ 
hörde, „Centraliſation“ genannt, Ihren Sitz in Verſailles auf⸗ 
ſchlug; dieſe Fraktion, ſage ich, welche ſich zu den ultra ⸗radikal⸗ 
ſten Grundſätzen in Bezug auf Staat und Geſellſchaft bekannte, 
und deren praktiſche Anwendung zur Aufgabe ihrer unermüdlichen 
Thaͤtigkeit zum Zweck ihrer Ex iſtenz erhob, — kühn und entſchloſſen, 

maßte fih das ausſchließliche Recht an, über die Intereſſen 
der ehemaligen polniſchen Provinzen, über alle politiſchen und 
fozialen Fragen, die das ehemalige Polen betrafen, allein und 
diktatoriſch im Geiſte ihrer Grundſätze zu entſcheiden. Bewaffneter 
Aufſtand, um das Land zu erobern, radikale Umgeſtaltung der 
ſozialen Verhältniſſe, beſonders in Betreff des Bauernſtandes, 
einſtweilen durch entſprechende Verheißungen in Ausſicht geſtellt, 
um den Aufſtand vorzubereiten, dieß waren ihre Mittel; — die 
Einführung einer „demokratiſch⸗ſozial en Republik,“ wohlverſtanden 
unter der Herrſchaft ihrer Koryphaͤen und Agenten — ihr endlicher 
Zweck! 

Es iſt hier nicht der Ort, um ſo weniger kann es meine 
Abſicht fein, über das Treiben dieſer Partei, deffen unglückliche 
Folgen ſeit Jahren auf ganz Polen laſten, ein Urtheil zu fällen. 
Meine perſönliche Meinung über dieſen Gegenſtand habe ich 
übrigens ſeit dem Jahre 1846 in vielen öffentlichen Schriften 
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kundgegeben, und ich habe bis an den heutigen Tag keine Urſache 
gefunden, dieſe entweder zu ändern oder zu widerrufen. Alſo nicht 
um über die Verſailler Centraliſation abzuurtheilen, erwähne ich 
hier aller dieſer Umſtände, da ſie die unerbittliche Geſchichte viel 
kompetenter richten wird; aber ich erwähne derſelben einzig und 
allein um Thatſachen zu erklären, ohne deren Kenntniß manche 
Erſcheinung in Galizien unerklärbar wäre. Ich brauche durch⸗ 
aus nicht die von mir aufgeſtellten Behauptungen mit Bewei⸗ 
fen zu belegen, da die polniſch⸗demokratiſche Journaliſtik in Franf- 
reich jene Belege maſſenweiſe liefert; da außerdem die Centrali- 
ſation durch hiſtoriſche Thatſachen, wie z. B. der verhängnißvolle 
Aufſtand in Pofen und Galizien im Jahre 1846; die Proklami⸗ 
rung der zehntägigen fozialifch = demokratiſchen polniſchen Repu⸗ 
blik in Krakau in demſelben Jahre; die blutigen Ereigniſſe in 
Poſen, Krakau und Lemberg 1848; die Gründung und Sub- 
venzionirung zweier republikaniſcher Journale im Lande ſelbſt, in 
demſelben Jahre Przeglad in Krakau und Dziennik Stanisla- 
wowski in Stanislawow) u. a. m., auf ihr Geheiß vorgenom⸗ 
mene Unternehmungen, dafür geſorgt hat, die leiſeſten Zwei— 
fel über ihre Abſichten und Tendenz völlig zu heben. 

Es iſt klar, daß eine ſolche Partei, welche ſelbſt nach der 
im Jahre 1846 erlittenen Niederlage ſich dennoch nicht im ge⸗ 
ringſten für geſchlagen hielt, welche beſtändig organiſch gerüſtet, 
wie ſie es unglücklicher Weiſe iſt, bei jeder günſtigen Gelegenheit 
im Innern des Landes immer bereit war, am allererſten auf dem 
Schauplatze zu erſcheinen; es iſt, ſage ich, klar, daß eine ſolche 
Partei die neue Phaſe, in welche die öffentlichen Angelegenheiten 
Galiziens im März vorigen Jahres traten, in ganz anderem 
Lichte betrachten mußte, als die anſäßige Bevölkerung ſelbſt. 
War die Aufgabe der Letzteren, die weitere Entwickelung der 
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Gregniffe in Oeſterreich im friedlichen Verharren abzuwarten, 
fo betrachtete dagegen die Centraliſation das provinzielle Intereſſe, 
die nationale Reorganiſation, deren Bürgſchaften, ſo wie die 
Hoffnungen und Zukunft Galiziens — als lauter Dinge, die ger 
genüber ihrer Pläne nur eine ganz untergeordnete Bedeutung 
haben konnten. Зи den Freiheiten, welche Galizien in Folge 
der März⸗Ereigniſſe zu Theil wurden, namentlich in dem aner⸗ 
kannten Aſylrechte, in der Freiheit der Preſſe, in dem Zuge⸗ 
ſtändniſſe der Nationalbewaffnung u. ſ. w. erblickte ſie nur 
lauter wirkſame Mittel, welche ihr zur Erreichung ihres Haupt⸗ 
zweckes, der Einführung einer demofratifch = fozialen Republik in 
ganz Polen, behilflich fein ſollten. Sie beſchloß alfo | die- 
fer Mittel auf das Nachdrücklichſte zu bedienen, und ihre Auf 
gabe war demnach, die in Oeſterreich Statt gehabte Revolution 
nicht im Intereſſe Galiziens zu benützen, ſondern in Galizien 
ſelbſt eine Revolution im Intereſſe der künftigen demokratiſch⸗ 
ſozialen Republik, welche alle ehemaligen polniſchen Länder um⸗ 
faſſen ſollte, hervorzurufen, und dieſer Idee opferte ſie ohne 
Bedenken das Wohl und die Ruhe der einzelnen Provin⸗ 
zen. — 

Es erſchienen alſo in Krakau und Lemberg die Emiſſäre der 
Centraliſation; mit ihnen aber auch zu Hunderten beſonnene, 
friedliebende und durch langjähriges Unglück geprüfte Ver⸗ 
bannte, welche nichts ſehnlicher wünſchten, als ruhig in ihrer 
Heimath leben zu können und ſich der Regierung für dieſe 
Wohlthat fo dankbar als möglich zu bezeugen. — Die Auf- 
gabe der demokratiſchen Emiſſäre war aber eine ganz andere. 
Es galt für fie, ſich vorerſt der allgemeinen Bewegung der 
Gemüther zu bemächtigen, und ihr eine den Plänen der Cen⸗ 
traliſation entſprechende Richtung zu geben. An dieſes Werk 
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wurde nun mit der gewöhnlichen Energie und Rührigkeit ge- 
ſchritten. — Die Jugend wurde durch patrlotiſche Phraſen 
verführt; der Gaſſenpöbel in den Städten durch die Ausſicht 
auf die für ihn zu jeder Zeit ſo willkommene Demüthigung je⸗ 
der Gewalt und Authoritaͤt gewonnen; den Beitritt der Schüch⸗ 
ternen und Unentſchiedenen von den gebildeten Ständen er— 
zwang man durch den Pranger, mit welchem man Пе im Falle 
des leiſeſten Widerſtandes bedrohte; durch den willkürlich— 
ften Oſtracismus endlich, mit welchem man die achtbarſten Naz 
men der öffentlichen Verachtung Preis gab, indem man fte 
zu Vaterlands verräthern ſtempelte, wenn fte ſich nicht 
unbedingt den diktatoriſchen Befehlen der neuen Machthaber 
fügten. — Durch ſolche Mittel war der empfängliche Boden in 
kurzer Zeit gehörig vorbereitet, und erſt dann glaubte man an die 
Ausführung des geträumten Baues Hand anlegen zu können. — 

Der Aufſtand, um auf Erfolg rechnen zu können, mußte 
ein allgemeiner ſein; einen allgemeinen Aufſtand bewirkt 
man nur mit Maſſen; die Maſſen ſollten alſo vorerſt für den 
Aufſtand gewonnen werden, ehe man zu ſeinem Ausbruche ſchrei— 
ten konnte. Die im Jahre 1846 gemachte Erfahrung belehrte 
die Centraliſation, daß die Maſſen, auf welche ſie haupt⸗ 
ſaͤchlich rechnete, für leere Verheißungen eben nicht ſehr empfäng⸗ 
lich waren; ſie beſchloß alſo, bei der neuen Unternehmung vor 
dieſen Maſſen mit etwas Poſitiveren, d. h. mit der Gabe in der 
Hand zu erſcheinen, und der Erfolg war ihrer Meinung nach 
gewiß. 

Dieſe Gabe erkannte die Gentralifation in der Bef hen- 
fung der Bauern mit dem freien Grundbeſitze, zu 
welder fie die Grundeigenthümer bewegen zu können glaubte. 
Ihre Emiffäre, welche fich unterdeſſen in den verſchiedenen natio⸗ 
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nalen Comités feftfegten und in allen Berathungen derſelben den 
Hauptton angaben, forderten alſo die Gutsbeſitzer im Namen 
des Vaterlandes auf, ihren Unterthanen den Grundbeſitz 
zu ſchenken und ſie von der Robot ohne Entſchädigung zu 
befreien. — Ein wahrhaft beachtenswerthes und belehrendes 
Schauſpiel! wo dieſelbe Partei, welche in ihrem demokratiſchen 
Stolze den polniſchen Adel, eo ipso die Gutsbeſitzer, in tauſend 
und abermal tauſend Schriften, in hundert ſolennen Beſchlüſſen 
feit Jahren als Vaterlands verräther in Acht erklaͤrte, jetzt 
die von ihr Gedchteten kühn aufforderte, ihr freiwillig die Mittel 
in die Hand zu geben, dieſe Acht in der künftigen demokratiſchen 
Republik praktiſch auszuführen! 

Das verhängnißvolle Wort Schenkung des Grund und 
Bodens war demnach ausgeſprochen; und von dieſem Augenblicke 
an konnte keine Macht auf Erden die Schenkung mehr ver- 
hindern; ſie mußte auf eine oder andere Art zu Stande gebracht 
werden. 

Es ſei mir erlaubt, bei dieſer Gelegenheit das Wort zur 
Vertheidigung des polniſchen Adels, oder beffer geſagt, der Guts- 
beſitzer in Galizien, gegen die unzähligen Verleumdungen zu er- 
greifen, denen fte feit dem Jahre 18 46 von Seite der ämtlichen 
und nichtämtlichen Wortführer und Scribler ausgeſetzt waren und 
es bis jetzt ſind. Allgemein wird dem galiziſchen Adel vorgewor⸗ 
fen, daß er mit ſelbſtſüchtiger Zähigkeit an dem Unterthansverbande, 
an der Frohne und anderen Verbindlichkeiten des Bauernſtandes 
hänge; daß er dieſen Zuſtand ſo lange wie möglich zu verlän⸗ 
gern trachtete; daß er ſelbſt jetzt, wo derlei Verbindlichkeiten 
faktiſch und gefeglich aufgelöſt find, über ihre Wiedereinführung 
brüte u. dgl. m. 

Nie iſt wohl eine Klaſſe der Geſellſchaft ſchwerer und unge⸗ 
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rechter verleumdet worden — und wenn der polniſche Adel wäh- 
rend des Beſtehens des polniſchen Reiches gegen ſein Vaterland 
jemals gefehlt hat, ſo büßen jetzt wahrlich ſeine Enkel und Ur⸗ 
enkel in Galizien die Schuld ihrer Voreltern ſchwer ab! Der 
galiziſche Adel, aus rein humanitariſchen Gründen, aus Rückſicht 
ferner für das allgemeine Wohl der Provinz, hat (ей einer [art 
gen Reihe von Jahren durch jene Organe, welche ihm gegenüber 
der Regierung zu Gebote ſtanden, bei eben dieſer Regierung fort— 
während darauf gedrungen, das Unterthansverband zu löſen und 
dem Bauernſtande mittelſt Ablöſung ſeiner Verbindlichkeiten zum 
vollſtändigen Grundeigenthume zu verhelfen. 2) Er verſtand ſich 
zwar nie zur Schenkung ſeines Eigenthums und der ihm zu— 
kommenden Bezüge; denn die Schenkung war: erſtens, eine 
offenbare Ungerechtigkeit, wenn man in Betracht nimmt, daß nur 
der kleinere Theil der bäuerlichen Bevölkerung auf dieſe Weiſe 
zum Grundbeſitze gelangen konnte, der weit größere Theil aber 
ohne gegründeter Urſache von dieſer Wohlthat ausgeſchloſſen ge- 
blieben wäre (was auch jetzt wirklich geſchah); zweitens, die 
Schenkung war überdieß bei den meiſten Gutsbeſitzern nicht ju- 
läſſig, da ſie außer der Löſung ihrer hypothekariſchen Laſten noch 
mehrere andere Verbindlichkeiten gegen den Staat und öffentliche 
Anſtalten zu erfüllen hatten, welchen Pflichten fte unmöglich nad- 
kommen könnten, wenn ſie Zweidritttheile des dafür haftenden 
Fondes umſonſt an Dritte verſchenken würden. — Der galiziſche 
Adel verſtand ſich alſo, wie geſagt, nie zur Schenkung ſeines 
bebürdeten Eigenthums, er drang aber nichtsdeſtoweniger in die 
Regierung unaufhaltſam, dem Bauer zum Grundbeſitze und zum 
Bürgerthume auf eine gerechte und in den meiſten europäi- 


2) Siehe Landtagsverhandlungen von 1821, 1843, 1844 und 1845. 
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[hen Staaten mit glücklichem Erfolge angewendete Art zu verhel- 
fen; legte alſo mehr als hinreichende und unumſtößliche Beweiſe 
feiner Geſinnungen in dieſer Hinſicht ab, um noch von der Bös⸗ 
willigkeit oder der kraſſeſten Unwiſſenheit ſeiner Widerſacher des 
Gegentheils beſchuldigt werden zu können. 

Nach dem verhängnißvollen Jahre 1846 erneuerte der ga- 
liziſche ftändifche Ausſchuß feine dießfälligen Vorſtellungen bei dem 
neuen Gouverneur Franz Grafen v. Stadion dringender als 
je; es wurde auch dießmal eine Kommiſſion zur Begutachtung ſeiner 
Anträge, dann zur Vorbereitung der entſprechenden Gefegent- 
würfe ausgeſetzt; aber bei der den ehemaligen öſterreichiſchen Be⸗ 
hörden (alten Styls) angeborenen Langſamkeit erreichte die neue 
Zeit die Wünſche und Anträge des galiziſchen Adels früher, als 
über ſie ämtlich entſchieden werden konnte. — Die Auszüge aus 
den dießfaͤlligen ämtlichen Akten und Prokokollen find in den leg- 
ten Nummern der Zeitſchrift „Polska“ vom Jahre 1848 veröffent⸗ 
licht, und dieſe Dokumente dürften wohl ein für allemal mehr 
als hinreichende Antwort fein auf die Beſchuldigungen, welche ge- 
gen den galiziſchen Adel auf Grund dieſer unglücklichen Frage 
erhoben worden ſind, oder noch künftighin erhoben werden 
könnten! 

Uebrigens verlor die Robotverpflichtung für die galiziſchen 
Gutsbeſitzer zum größten Theile an ihrem Werthe, als ſie im 
Jahre 1846 durch das Graf Rudolf Stadiondſche Reguli- 


rungs-Patent in den meiſten Ortſchaften um 50, ja fogar in 


manchen über 80 Proc. ihres Beſtandes ohne aller Entſchädigung 
herabgeſetzt werden ſollte; der Reſt aber an dieſem Bezuge war 
für die Gutsbeſitzer in Anbetracht der auf ihrer Seite mit dem 
Beſtande des Unterthansverhältniſſes geknüpften Verbindlichkeiten 
eine wahre Laſt. Es läßt ſich wahrlich kein annehmbarer 


сл 


18 


Grund denken, warum die Gutsbeſitzer die fiğ in der ſo 
eben beſprochenen Lage befanden, dieſer Laſt noch einigen Werth 
beilegen {оеп — um fo weniger, als ſelbſt den durch das 
Regulirungs⸗Patent nicht in dem obigen Maße Betroffenen keine 
Garantie geboten war, daß nicht auch ihre Bezüge auf eine ähn⸗ 
liche eigenmächtige Weiſe, wie es die erwähnte Regulirung be- 
zweckte, entzogen werden würden. 

In dieſer Lage alſo verſetzte die Forderung der Emiſſäre der 
Centraliſation: den Boden und die Robot den Bauern 
zu ſchenken, die galiziſchen Gutsbeſitzer in ein wahrhaft 
ſchwieriges, nachſtehendes Dilemma: 

entweder, ſie verweigerten die Schenkung — und dann 
liefen ſie Gefahr, außer für Vaterlandsverräther erklärt zu wer? 
den, noch von dem der allgemeinen Aufregung nicht fremd ge⸗ 
bliebenen Pöbel, der die ihm einmal bezeichnete Beute gewiß 
nicht mehr fahren laſſen würde, maſſakrirt zu werden, 

oder fie gaben nach, und ſchenkten wirklich den Boden 
ſammt der Robot, und in dieſem Falle, außer ihrem totalen Ruin, 
mußten ſie noch das Bewußtſein davon tragen, daß ſie gegen 
ihre innerſte Ueberzeugung, gegen ihren Willen dazu beigetragen 
haben, einer auf Revolution und Aufſtand ausgehenden Faktion 
Mittel in die Hände gegeben zu haben, in der unglücklichen Pro⸗ 
vinz neuen Aufruhr, neue Unruhen, neue Verfolgungen anzufa⸗ 
chen und über das ganze Land neues Elend zu verbreiten. 

Gegen die Unvermeidlichkeit der Folgen derer ften Wendung 
bot ihnen die Regierung und die Behörden, welche damals wie 
im Jahre 1846 in faſt gaͤnzlicher Rathloſigkeit und Unmacht den 
größten Uebergriffen der ſogenannten Bewegung zuſchauten, kei⸗ 
nen Schutz; 

für die Unvermeidlichkeit aber der Folgen der z we iten Wen⸗ 
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dung, bürgte ihnen der fonftatirte Wahnſinn einer verblendeten 
und ſelbſtſüchtigen Partei! 

Wie ſchwierig aber auch die Lage der meiſt auf dem Lande 
zerſtreut wohnenden galiziſchen Gutsbeſitzer unter dieſen Umſtänden 
geweſen ſein, wie ſchwer auch auf ihnen der moraliſche, von der 
Centraliſation geübte Druck laſten mochte, ſo unterlagen ihm doch 
kaum 80 Individuen, welche wirklich mit oder ohne Vorbehalt 
den Boden und die Robot ihren Unterthanen ſchenkten! Die große 
Mehrheit ſchwankte, hätte aber am Ende auch unterliegen müſſen, 
wenn die Regierung ihrer Seits nicht dazwiſchen getreten wäre. 

Der Regierung, wie überraſcht ſie auch von den März-Ereignif- 
ſen ſein mochte, war der endliche Zweck der vor ihren Augen vor ſich 
gehenden neuen Agitation nicht unbekannt geblieben; ſie überſah 
ihre Folgen in ihrer ganzen Ausdehnung; ſie erkannte die drin— 
gende Gefahr; und ſie entſchloß ſich, derſelben durch eine Art von 
Staatsſtreich vorzubeugen. 

Das Patent vom 17. April 1848 erſchien! Die Regierung 
enthob die Bauern der Robotverpflichtung aus eigener Macht⸗ 
vollkommenheit und verwies die Gutsbeſitzer wegen ihrer Entſchä⸗ 
digung an den Staatsſchatz. 

Es iſt hier nicht der Ort, über die Geſetzlichkeit oder Un- 
geſetzlichkeit dieſer Maßregel eines verfaſſungsmäßigen und ver- 
antwortlichen Miniſteriums zu ſtreiten. Ob über fremdes Eigen- 
thum der moraliſche oder phyſiſche Zwang ſchaltet, iſt und bleibt 
immer eine Unbill, welche ſich mit dem pofitiven Rechte, fo weit 
es bisher in der Welt Geltung haben kann, ſchwerlich, in Gin- 
klang bringen laffen wird; aber wenn auch die Maßregeln in тебе 
licher Hinſicht eine Unbill genannt werden muß, ſo läßt ſich ande⸗ 
rerſeits nicht beſtreiten, daß ſie vom politiſchen Standpunkte der 


öſterreichiſchen Regierung angeſehen — da die Sachen nun einmal 
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found nicht anders ſtanden — ihr als lex suprema erſcheinen und von 
ihr ergriffen werden mußte. 

Die ſummariſche Weiſe, auf welche die Regierung den Knoten zer— 
hieb, entriß zwar für den Augenblick der Centraliſation die Waffen, 
brachte fie aber nicht dahin, fic) als beſiegt zu betrachten. Es iſt eine ange⸗ 
borne Eigenſchaft jeder Ultra-Partei, daß ſie an dem Erfolge nie ver- 
zweifelt, daß ſie um die Mittel, welche ihn ſichern können, nie verlegen, 
daß ſie endlich in der Wahl derſelben eben nicht ſehr gewiſſenhaft iſt. 
Geſchlagen auf dieſem Felde, verſetzte die Centraliſation die von ihr 
begonnene Agitation auf ein anderes, noch ſchlüpfrigeres. Es blie— 
ben den Gutsbeſitzern noch die Dominikal-Gründe, Waldungen, 
Wieſen und anderes Beſitzthum übrig. Die Emiſſäre der Cen— 
traliſation fingen an laut zu beweiſen, daß die Gutsbeſitzer ver— 
pflichtet ſind, auch dieſes Eigenthum unter die Bauern zu verthei— 
len, wohl verftanden als Schenkung ohne der geringſten Entſchädi— 
gung. Man predigte dieſes Thema offen auf dem Lande. — Die 
Lemberger „Rada narodowa” erließ ein Proklam, welches ich 
bedauere nicht bei der Hand zu haben, in welchem fie in my- 
ſtiſchen Ausdrücken auf nichts Geringeres, als eben auf eine 
ſolche Pflicht der Güterbeſitzer hindeutete; hie und da vergriffen ſich 
ſchon die Bauern eigenmächtig an dem den Gutseigenthümern übrig— 
gebliebenen Grundbeſitze. Die durch die Ereigniſſe außer Faſſung 
geſetzten Behörden gewährten den auſtretenden Klägern keinen 
ausgiebigen Schutz — kurz, eine neue Kataſtrophe bedrohte die 
Gutsbeſitzer mit dem Verluſte des Ueberreſtes ihrer Habe; da 
man dießmal, und zwar mit Recht, der Regierung nicht 
zumuthen konnte (und bie demokratiſchen Apoſtel b a ue 
ten auch ihre Pläne hauptſächlich auf dieſen Um: 
ſtand), daß ſie den Folgen dieſer neuen Agitation und Gefahr 
mittelſt einer miniſteriellen Verordnung eben ſo zuvorkommen werde, als 
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fie e8 in der Frage der Robot und des Ruſtikal⸗Beſitzthums that. 
Freilich waren es noch immer nur Worte, mit denen man 
gegen den Reſt der Habe des Adels zu Felde zog; aber wer nur 
einigermaßen aus eigener Erfahrung kennen gelernt hat, welche 
zündende Kraft „manche Worte“ unter „manchen Men⸗ 
ſchen und Umſtänden“ haben, dem wird wohl die Lage und 
die Beſorgniß der Gutsbeſitzer in Galizien leicht begreiflich ſein. 
Unter dieſen Umſtänden ermannten ſich endlich Einige unter 
ihnen und erkannten, daß es ihre Pflicht ſei, ſich ſelbſt und ihr 
Eigenthum gegen die Angriffe und Agitationen einer offenbar wahn⸗ 
ſinnigen Partei zu vertheidigen, Bald geſellten ſich zu ihnen An⸗ 
dere und fie beſchloſſen, der gemeinfchaftlich drohenden Gefahr mit 
vereinten Kräften entgegenzutreten. Sie bildeten alſo einen Ver- 
ein — bekannt unter dem Namen: „Stowarzyſzenie Дісе 
mianskie,“ deſſen Hauptaufgabe war: „das Eigenthum 
aller Art, ländliches, ſtädtiſches, induſtrielles 
u. a. gegen die Abſichten, Angriffe, Beſchlüſſe und 
Anordnungen der politiſchen Agitatoren, von was 
immer für Farbe ſie auch ſein mögen, zu vertheidi⸗ 
gen, den Beſchädigten mit Rath beizuſtehen und 
Hilfe aus den Vereinsgeldern zu leiſten.“ 

Die Regierung beftätigte dieſen Verein und бейеп Statuten. 
Nach dieſen Statuten war dem Vereine jede politiſche Diskuſ— 
ſion, nicht minder jede Einmiſchung in die öffentliche 
Verwaltung der Provinz ausdrücklich unterſagt und 
aus dem Bereiche feiner Thätigkeit ausgeſchloſſen. 

Der Eintritt in den Verein war Allen ohne Unterſchied des 
Standes geſtattet; die Geldeinlage aber auf 20 fl. C. M. jährlich 
feſtgeſetzt, was in Anbetracht feiner Pflicht — den etwa Bef bûs 
digten Hilfe zu leiſten — keineswegs hoch zu nennen tft. 

2 * 
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Der Verein beſchloß endlich feine Aufgabe auch durch 
Sprache und Schrift zu fördern, und das Statut legte ihm die 
Pflicht auf, ein den Zwecken des Vereins entſprechendes Journal 
zu gründen. 

Solcher Art war der Verein, welchen der Lemberger Kor— 
refpondent der „Preſſe“ einen politiſchen und revolutionären 
„Klub“ zu nennen wagt, welchen er außerdem mit wahrhaft 
ſeltener Kühnheit beſchuldigt, ſeine Aufgabe wäre keine andere ge— 
weſen, als die geſcheiterte Agitation der Pariſer Centraliſation im 
Lande fortzuführen, und die politiſche Erhebung der pol— 
niſchen Nation zu bewirken. 

Dieß zur Antwort auf die Verleumdung, durch welche der 
erwähnte Korreſpondent den Verein zu verdächtigen trachtet; wen— 
den wir uns jetzt auf einen Augenblick den Beſchuldigungen zu, 
mit denen er ſich erlaubt, das Journal „Polska“ zu beehren. 

In Erfüllung der dem Vereine ſtatutenmaͤßig auferlegten 
Pflicht ſchritt fein Vorſtand zur Gründung eines der Tendenz des 
Vereines entſprechenden Journals, und ſeine Redaktion wurde mir 
angeboten. Nach aufmerkſamer Durchſicht der Statuten und der 
Schriften beſchloß ich, die mir angebotene Redaktion zu überneh— 
men, machte aber zugleich den Vorſtand auf den Umſtand auf- 
merkſam: daß, da nach den Beſtimmungen der Vereins-Statuten 
dem Vereine jede politiſche Diskuſſion unterſagt und aus dem 
Bereiche ſeiner Thätigkeit ausgeſchloſſen iſt, ſo würde ſich auch das 
von dem Vereine herauszugebende Journal dieſer Klauſel fügen 
und ſich jeder politiſchen Diskuſſion enthalten müſſen. Die Exiſtenz 
aber eines Journals in Galizien, deſſen Spalten jeder politiſchen 
Frage und Diskuſſion verſchloſſen ſein ſollten, war meiner Mei— 
nung nach eine reine Unmöglichkeit. — Ich ſtellte dem Vorſtande 
vor, daß ein ſolches Journal, ſelbſt mit dem größten Talente 
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tebigirt, fih in Galizien auf die Länge nicht halten könnte und 
verhältnißmäßig ſehr große Geldopfer erfordern würde. — Auf 
die Verhandlung über eine einzige ſoziale Frage beſchraͤnkt, müßte 
es die Frage ſehr bald erſchöpfen; und wenn dieß auch nicht der 
Fall ſein ſollte, wäre doch als gewiß anzunehmen, daß es, auf ſolch 
ein Minimum der Aufgabe eines Journals beſchränkt, nicht viele Leſer, 
noch weniger aber Abnehmer finden, mithin niemals jene Ausbrei⸗ 
tung erlangen würde, welche durchaus nothig iff, wenn ein Jour- 
nal einen nur einigermaßen wirkſamen Einfluß auf die öffentliche 
Meinung üben ſoll ꝛc. Ich rieth alſo dem Vereins-Vorſtande, von 
der anfänglichen Idee: ein ausſchließlich der Aufgabe des Ber- 
eins gewidmetes Journal zu ſtiften, abzuſtehen; ſtatt deſſen aber 
eine, ſämmtliche Tagesfragen behandelnde Zeitſchrift zu gründen, 
und in ihren Spalten eine, der Thätigkeit und Aufgabe des Vere 
eins eigens beſtimmte Rubrik zu reſerviren, mittelſt welcher das 
Journal als Organ des Vereins fungiren folte. 

Der Vorſtand erkannte die Richtigkeit der ihm meinerſeits 
gemachten Bemerkungen; da er aber ſelbſt den leiſeſten Schein 
vermeiden wollte, als beabſichtige er auf die politiſchen Tages⸗ 
fragen den geringſten Einfluß zu üben, ſo verzichtete er im Namen 
des Vereins gänzlich darauf: als Verein ein eigenes Journal zu 
gründen; ſtatt deſſen aber ſtiftete er unter ſeinen Mitgliedern, de⸗ 
nen ſich ſpäter auch viele, die keine Mitglieder des Vereins waren, 
anſchloſſen, eine beſondere „Actien-Geſellſchaft,“ deren 
einzige Aufgabe war: „die Gründung und Herausgabe 
eines politiſchen konſervativen Journals,“ und 
welche in dem beabſichtigten Journal für die Zwecke und Bedürf⸗ 
niſſe des Vereins „Stowarzyſzenie Ziemianskie“ eine 
eigene Rubrik zur Dispoſttion ſtellte. 

Auf dieſe Weiſe entſtand ein von dem Vereine „Stowar⸗ 
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zyſzenie Ziemianskie“ gänzlich unabhängiges politiſches 
Journal unter dem Namen „Polska.“ Als ſolches veröffent⸗ 
lichte es auch ſein eigenes, von dem Vereins⸗Programme ganz 
unabhängiges Programm, und verpflichtete ſich, in demſelben 
nachſtehende Grundſaͤtze zu vertheidigen: 

а) Wahrung der den galiziſchen Polen von Sr. Majeſtät zuge- 
ſtandenen Nationalitäts-Rechte und Einrichtungen. 

b) Innigen und loyalen Anſchluß Galiziens an die öſterreichiſche 
konſtitutionelle Monarchie, 

c) Konſolidirung einer ſtarken konſtitutionellen Regierung in 
Oeſterreich. Wobei es ſich vorbehielt: 

d) gegen alle Maßregeln der ausübenden und verantwortlichen 
Gewalt (des Miniſteriums) zu opponiren, durch welche die dem 
galiziſchen Polen vom Oberhaupte des Staates zugeſtandenen Na- 
tionalitäts⸗Rechte geſchmälert werden ſollten; ferner 

e) bei Verfechtung der Grundſaͤtze einer erblichen konſtitu— 
tionellen Monarchie, die ſozialiſtiſch⸗republikaniſchen Doktrinen 
und Agitationen, dann irrige politiſche Begriffe und Anſichten im 
Lande zu bekämpfen. 

Die Geſchichte des achtmonatlichen Beſtehens und der 
mühevollen Thätigkeit des Journals „Polska“ gehört nicht 
hieher. Ich werde fte feiner Zeit veröffentlichen, da ich überzeugt 
bin, daß fte zur Geſchichte der gegenwartigen Epoche ein treues 
Gemälde der überſpannten Zeit; der Unredlichkeit der Ultra— 
Parteien aller Farben, mit welchen es ſo manchen Kampf zu 
beſtehen hatte; der Schwachheit und Unentſchloſſenheit der Ge— 
mäßigten und Beſonnenen, deren Organ es fein ſollte; der Lei- 
denſchaftlichkeit endlich ſo mancher Machtbefliſſenen, welche über 
dasſelbe ihre Authorität zu üben beliebten, liefern werde. Gegen- 
wärtig erwähne ich nur, daß das Journal „Polska“ in kurzer 
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Zeit zur Zielſcheibe der Angriffe Чай aller anderen Journale in 
Galizien wurde, nämlich jener Journale, welche mehr oder weni⸗ 
ger unter dem Einfluſſe der ultra-radikal⸗demokratiſchen Partei — 
beſſer geſagt unter dem Einfluſſe der Pariſer Centraliſation — 
ſtanden. 

Die ultrazrabifale Partei, ſich ſchon im Beſitze der lang 
erſehnten Herrſchaft wähnend, konnte die Kühnheit nicht begre!- 
fen, mit welcher die „Polska“ ihr Handeln und ihre Doctrinen 
vor das Tribunal der öffentlichen Meinung zog und ſie unbe⸗ 
dingt und laut verdammte. Um alſo dieſe gefährliche Stimme zu 
erſticken, griff fte gu Mitteln, welche mehr als alles Andere ihre 
moraliſche Unmacht, ihren Unverſtand an das Tageslicht ſtellten 
und ihr in der Meinung aller Rechtlichen den Todesſtoß verſetz⸗ 
ten. Die Lemberger „Rada narodoma” verbot mittelſt Gir 
kulares, das Journal „Polska“ zu abonniren; jeder wahre 
Patriot, nach ihrem Zuſchnitt, wurde zum „Vaterlandsver⸗ 
räther“ erklärt, wenn er das Journal nur zu leſen wagte; 
die Koryphäen der anarchiſchen Preſſe: Dzierzkowski, Ro⸗ 
zumilowski, die radikalen Blätter, wie die Krakauer „Jut⸗ 
rzenka,“ die „Gazeta Polska“ in Pofen, donnerten täglich 
gegen das ariſtokratiſch-reaktionäre Blatt, wie fte die „Polska“ 
zu nennen beliebten, und bewarfen ihre Redaktion, ihre Eigen⸗ 
thümer und den Verein, deſſen Organ ſie war, mit dem ſchnöde⸗ 
ſten Unrath eines zügelloſen Leumundes. 

Als man aber bemerkte, daß die „Polska“ allen dieſen 
Angriffen nur die nackte Wahrheit und den geſunden Menſchen⸗ 
verſtand entgegenſtellte, und mit ſolchen Waffen gerüftet auf dem 
Felde der Polemik überall zur Siegerin ward, ſchritt man endlich 
zu anderen, wirkſa meren Mitteln, um ihrer Stimme los zu 
werden. Man ſtiftete eine allgemeine Coalition unter den Se⸗ 
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ern Lembergs, die fih den Namen „der demokratiſchen 
Setzer“ beilegten; man nöthigte fte zu der Erklärung, daß fie 
das Journal nicht mehr drucken werden, (es erſchien auch wirklich 
in Folge dieſer Coalition zwei Wochen lang nicht,) man rief end- 
lich ein Volksgericht über ſeine Redaktion zuſammen, und forderte 
mich auf, perſönlich vor demſelben zu erſcheinen 20. 2с. 2с. 

Dieſem unwürdigen Treiben machte endlich der in Folge 
des Bombardements Lembergs über die Stadt verhängte Belage— 
rungszuſtand ein Ende. — Mit allen anderen Journalen ver— 
ſtummte auch die „Polska,“ mit allen anderen Vereinen wurde 
auch der Verein „Stowarzyſzenie Ziemianskie“ aufge— 
hoben, und löſte ſich in Folge deſſen gänzlich auf. 

Sechs Wochen hierauf erhielt die „Polska“ von der Lem— 
berger Militärbehörde die angeſuchte Bewilligung zum weiteren Er— 
ſcheinen; und wenn es noch eines Beweiſes bedürfen ſollte, daß ſie 
von dem Vereine gänzlich unabhängig war, ſo dürfte der Um— 
ſtand, daß ſie ungeachtet der Auflöſung des Vereines dennoch 
durch volle vier Monate erſchien, mehr als hinreichenden liefern. 

Der Belagerungszuſtand bewirkte in der Sprache und in 
den Grundſätzen der „Polska“ nicht die geringſte Aenderung. — 
In zwei Programmen, welche die Redaktion während dieſer Zeit 
veröffentlichte im November 1848 und im Jänner 1849), бег 
kannte fie ſich Wort für Wort zu denſelben Grundſätzen 
und Pflichten, welche fie zur Baſis ihres erſten oben anges 
führten Programms annahm; ſie erklärte außerdem ausdrücklich, 
daß, da ihrer Meinung nach der Belagerungszuſtand nur den 
Zweck haben konnte, den „Mißbrauch“ nicht aber den 
„Gebrauch“ der Freiheiten zu verhindern, fie ihn für ſich als 
nicht beſtehend betrachten müſſe, da ſie die Freiheit der Preſſe nie 
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„gemißbraucht“ habe und auch nie „шї brauchen“ 
werde. 

Es ſcheint aber, daß man über die geſetzliche Deutung die— 
ſer zwei Worte — „Gebrauch“ und „Mißbrauch“ — in 
Lemberg noch nicht im Klaren ſei. Treu ihrer eingegangenen 
Pflicht, jede Maßregel der ausübenden Gewalt zu bekämpfen, 
welche die den Polen in Galizien zugeſtandenen Nationalitäts- 
Rechte ſchmälern könnte, erklärte ſich die „Polska“ offen gegen 
die Miniſterial-Verordnung kraft welcher die polniſche Sprache 
aus den öffentlichen Schulen der zwölf öſtlichen Kreiſen Gali— 
ziens als obligater Gegenſtand ausgeſchloſſen, ſtatt dieſer aber 
die rutheniſche als obligater Schulgegenſtand eingeführt wurde. 
Die „Polska“ bekämpfte alſo dieſe Maßregel im Intereſſe 
der Bildung der Provinz ſowohl, als der Regierung ſelbſt. Eben 
fo erklärte Пе fich offen gegen die Sprache, welcher fich der Recz 
tor magnificus der Lemberger Univerſität bei einer offiziellen An⸗ 
rede des Landeschefs im Namen der Univerſität bediente, und 
welche den Grundſatz enthielt: „die Galizier müſſen vor 
Allem Oeſterreicher ſein.“ Die „Polska“ proteſtirte 
alſo, ſo gut gegen die Phraſe, wie gegen den Grundſatz, und 
zwar erſtens, weil ihre Realiſirung eine reine Unmöglichkeit iſt, 
zweitens aber, weil fie gegen den Grundſatz »der © leih- 
berechtigung aller Nationalitäten“ verſtießen, welcher 
durch den Mund von zwei öſterreichiſchen Monarchen bereits als 
Eigenthum der öſterreichiſchen Staatsbürger verbrieft, außerdem 
in der Reichsverfaſſung ihnen als poſttives Recht verbürgt iſt. 
Die „Polska“ meinte daher, daß, ſo wenig ein Oeſterreicher 
Pole, Franzoſe oder Ruſſe ſein kann, wenn er es auch wollen 
ſollte; fo wenig können die Polen in Galizien Oeſterreicher were 
den, wenn fie es auch wollen ſollten; Пе meinte ferner, daß man 
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ein treuer und logaler Unterthan Oeſterreichs, ein guter Staats- 
bürger der öſterreichiſchen Monarchie fein könne, ohne ſich def- 
wegen ſeiner Nationalität entäußern zu müſſen. 

In ſolcher Sprache alfo еар die Lemberger Militär: 
behörde nicht eine geſetzliche und in einem konſtitutionellen Staate 
erlaubte Oppoſition gegen die ausübende Gewalt und ihre Dr- 
gane; eine Oppoſttion außerdem, zu welcher fich das Journal im 
voraus verpflichtete, ſondern ſie erblickte in ihr „einen offe— 
nen Widerſtand gegen die geſammte Staatsregie— 
rung.“ In den Augen der Lemberger Militärbehörde waren 
„das Miniſterium“ und die „Regierung“ ſynonym; 
und auf dieſe Weiſe wurde der geſetzliche „Gebrauch“ der 
Preßfreiheit zum „Mißbrauche“ geſtempelt. In Folge dieſer 
Anſchauung erklärte alſo die Militärbehörde den Eigenthümern 
des Journals, daß, da die Sprache und Tendenz der „Polska“ 
von den in Ihrem urſprünglichen Programm aufgeſtellten Grund- 
ſätzen der Mäßigung abgehen; da ferner der gegenwärtige 
Redakteur der „Polska“ (das heißt ich) der Regierung keine 
Garantien geben kann, die Verheißungen des Programms für 
die Zukunft gewiſſenhafter zu erfüllen; da endlich ihrer Meinung 
nach dieſe Bürgſchaft nur Leute „von Rang und Vermögen“ 
(sic!) der Regierung geben können — das weitere Erſcheinen der 
„Polska“ ſiſtirt werden müſſe ). 

Die „Polska“ wurde auch wirklich ſiſtirt, und erſcheint 
feit Februar Г. J. nicht mehr; da aber die Eriftenz eines ſolchen 
Journals in Galizien in gegenwärtiger Zeit eine Gewiſſensſache 
für mich geworden, ſo habe ich vor einem Monate eine entſprechende 


3) Die Lemberger Militärbehörde geſtattete nicht einmal den Eigen⸗ 
thümern der »Pols Ра,» ihre Abonnenten von der Urſache der Un: 
terdrückung des Journals zu benachrichtigen. 
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Vorſtellung an das Miniſterium des Innern eingereicht und um 
die Erlaubniß der Wiederausgabe des „Polska“ nachgeſucht; 
auch habe ich gegründete Urſache zu hoffen, daß das gegenwär⸗ 
tige aufgeklärte Miniſterium dieſe meine Bitte nach Recht und 
Billigkeit baldigſt erledigen wird. 

So verhält ſich alſo die Sache in Betreff des Journals, und der 
Verfaſſer des Korreſpondenz⸗Artikels der „Preſſe“ aus Lemberg, 
in dem er ſchrieb, „daß die „Polska“ hin und wieder zu 
„ſehr hinter die Couliſſen blicken ließ; daß ſie zu 
„fehr den Schleier lüftete; daß fie du rech ein Präſi⸗ 
„dial-Schreiben unterdrückt wurde u. dem.“ beurkun⸗ 
dete ſich nicht eben als Freund der Wahrheit. — Die „Polska“ 
brauchte nie den Schleier zu lüften, da fie nie verſchleiert war; 
ſte erfüllte nur ihre freiwillig eingegangene Pflicht, indem ſie offen 
gegen dasjenige in die Schranken trat, was ihr im Intereſſe 
der Provinz ſowohl wie der Regierung ſchädlich erſchien. — 
Wenn ſie alſo, Dank der Begriffsverwirrung über Recht und 
Unrecht, durch eine Entſcheidung der Militärbehörde (nicht 
aber durchein Präſidial -Schreiben) unterdrückt wurde; 
fo darf man ungeachtet deſſen fte nicht ungeſtraft einer Kon⸗ 
nivenz mit dem Treiben einer revolutiondren Partei, oder gar 
eines hochverrätheriſchen „Klubs“ bezichtigen! 

Und jetzt, nachdem der ganze Sachverhalt offen und klar vor 
unſeren Augen liegt, dürfte wohl die Frage erlaubt ſein: welchen 
Zweck der Verfaſſer haben konnte, indem er feinen verleum- 
deriſchen Artikel in die Welt hinausſchleuderte? .. .. Die Ante 
wort auf dieſe Frage iſt einfach, und dürfte einem Jeden ein— 
leuchten, der nur einigermaßen in die Geheimniſſe der gegenwár- 
tigen Zuſtände in Galizien, namentlich aber in Lemberg, einge⸗ 
weihet iſt. 


30 


Inmitten der im vorigen Jahre in Galizien Statt gehabten 
Aufregung war nicht nur die polniſche Ultra-Partei allein thätig, 
um die damaligen Zuſtände zu ihrem Vortheile auszubeuten. 
Außer ihr bildete ſich noch eine Partei aus allen Ehrgeizigen, 
welche auf eine oder die andere Weiſe aus ihrer bisher un— 
tergeordneten Stellung hervorzutreten und ſich Geltung und Fort— 
kommen zu verſchaffen ſuchten. 

Gegenüber der täglichen Angriffe, welchen die Regierung 
Seitens der politiſchen Ultra's ausgeſetzt war — gegenüber der 
anſcheinenden Rathloſigkeit und Unmacht, in welche ſie verſank — 
glaubte die neue Phalanx den geeignetſten Weg, um zu ihren 
Zwecken zu gelangen, darin gefunden zu haben, gegen jede, ſelbſt 
die gemäßigtſte polniſche Tendenz offen aufzutreten, dieſelbe durch 
ſeparatiſtiſche Agitation zu lähmen und auf diefe Weiſe |10) Ber- 
dienſte zu erwerben, auf deren Lohn fie ſpäter rechnen dürfte. — 
Es iſt augenſcheinlich, daß dieſe Ehrgeizigen ſich in ihren Hoff— 
nungen getäuſcht haben müſſen; es iſt mehr als gewiß, daß der 
von ihnen beanſpruchte Lohn der Regierung zu hoch und als ein mit 
den Intereſſen der geſammten Provinz divergivender erſchienen ift, — 
daß fte ihn mithin nicht in dem Maße zugeſtehen kann und will, als 
ihn die Herren gehofft und gefordert haben mögen. Getäufcht 
alſo in ihren Ausſichten, deren ſie ſchon gewiß waren, ſuchen die 
Herren jetzt durch Verleumdung und Verdächtigung ſelbſt jener 
Behörden, welche ſie vor nicht gar langer Zeit bis in den Himmel 
erhoben haben, an den Polen im Allgemeinen und allen Beamten 
polniſcher Abkunft dasjenige zu entgelten, was ſie an ihrer Reh- 
nung verloren zu haben wähnen. 

Dief alfo die unlautere Quelle der vielbeſprochenen Korre— 
pondenz, und es bleibt für uns im Intereſſe des Rechtes, der 
Wahrheit und der Gerechtigkeit nur zu hoffen, daß die Regierung 
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über dieſen kleinlichen und in der Agonie begriffenen Ehrgeiz aus 
jenem Standpunkte entſcheiden wird, der ihr als oberſter Staats- 
gewalt, gegenüber der Umtriebe einer in ihren Berechnungen ge— 
täuſchten Selbſtſucht, pflichtmäßig zuſteht. 

Die Behauptungen des anonymen Verfaſſers: 1™° der 
Fürſt Czartoryski ſollte natürlich (%) ein Abgott eines fol- 
chen, die Agitation der Pariſer Centraliſation fortſetzenden Klubs 
geweſen fein, 249 die in Lemberg in letzter Zeit erſchienene Bro- 
ſchüre des Herrn Walew si folte das Programm dieſer fortwäh— 
rend unter der Decke raſtlos thätigen Partei, enthalten; — dürften 
jeder umſtändlicheren Widerlegung entbehren; denn was den Fürſten 
anbelangt, ſo ſtand derſelbe nie ſelbſt in der entfernteſten Berüh— 
rung mit dem Vereine Stowarzyſzenie Ziemianskie, und 
ich weiß es nicht einmal, ob er von der Eriftenz desſelben je irgend 
eine Kenntniß gehabe habe. Außerdem geräth der Verfaſſer, und 
zwar aus offenbarer Unwiſſenheit der Verhältniſſe, in den kraſſeſten 
Widerſpruch mit feinen eigenen Angaben; denn wenn der Ber- 
ein wirklich, wie ihn der Verfaſſer beſchuldigt, die Aufgabe 
gehabt hätte, die Agitation der Pariſer Centraliſation fortzuſetzen, 
fo könnte der Fürft Czartoryski {боп deßwegen in keiner Be- 
ziehung zu ihm geftanden haben, weil er von der Centraliſation 
feit Jahren als Vaterlandsverräther bezeichnet, und in Acht erklärt 
worden iſt; ein Umſtand, welchen der Herr Verfaſſer gaͤnzlich 
vergeſſen zu haben ſcheint. — Was aber den Herrn Walewski 
und ſeine Schriften betrifft, ſo liefert die Thatſache, daß der Herr 
Walewski, anfänglich als Mitredakteur bei dem Journal 
„Polska“ angeſtellt, {боп nach dem Erſcheinen ihrer zweiten 
Nummer genöthigt war, von der Redaktion freiwillig abzutreten, 
und zwar aus dem Grunde, weil die Herren Aktionäre ſeine politi= 
ſchen Anſichten nicht theilten, den beſten Beweis, daß es dem Herrn 
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Korreſpondenten bei der Zuſammenſetzung feiner anti = polnifchen 
Diatribe weniger um eine getreue Schilderung der Sachlage, als 
um eine recht draſtiſche, und zur Einbildung der Unkundigen fpre- 
chende olla potrida der heterogenſten Namen, Perſonen und Sachen 
gelegen war, damit nur ſein Hauptzweck, die Verdächtigung aller 
Polen in Galizien, erreicht werden konnte. Unter dieſen Umſtänden 
ſcheint es kaum nöthig zu erklaren, daß weder ich, noch der 
Verein, viel weniger die Eigenthümer des Journals „Polska,“ 
die Anſichten, zu denen fih der Herr Walews ki in ſeiner letzten in 
Lemberg erſch ienenen Broſchüre bekannt hat, nie getheilt haben und 
nie theilen werden. 

Dieß zur Beantwortung der Schmähſchrift, in wie weit dieſelbe den 
Verein als politiſchen „Klub“ und mich als den Redakteur des Jour- 
nals „Polska“ betrifft; was aber meine Perſon im Allgemeinen an= 
belangt, fo ungern ich mich auch in dieſe Polemik aus der oben ange- 
führten Rückſicht einlaſſen mag, bin ich jedoch dem Verfaſſer für die 
mir dargebotene Gelegenheit dankbar, mich gegenüber der öffent- 
lichen Meinung noch einmal klar und bündig über meine Stellung 
ausſprechen zu können. 

Pole von Geburt und Geſinnung, lebe ich doch der Ueber— 
zeugung hin, daß ich unter einer konſtitutionellen öſterreichiſchen Re- 
gierung meiner Nationalität treu bleiben kann, ohne dadurch meine 
Pflichten als öſterreichiſcher Staatsbürger verletzen zu müſſen, oder 
gar nöthig zu haben, gegen die Regierung in Permanenz zu kon— 
ſpiriren. Außerdem bin ich ein erklärter und offener Feind aller 
Verſchwörungen, Revolutionen und wie die Arkana alle heißen 
mögen, mit welchen die nach dem franzöſiſchen Muſter gue 
geſchnittenen modernen Weltbeglücker und Vaterlandserlöſer, die 
Welt und namentlich uns Polen groß und frei machen wollen! 

Die Erfahrung und reifes Nachdenken haben mich 
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gelehrt, der Zeit, den Menſchen und den Umſtänden Rech- 
nung zu tragen; ich werde auch ihnen in allen Fällen dieſe 
Rechnung tragen, und mich als Chrift in das Unvermeidliche zu 
fügen wiſſen, ohne mich gegen den Himmel fortwährend aufzu⸗ 
lehnen. Ich liebe mein Vaterland, und bin bereit, ihm jedesmal, 
wo es die wahre Pflicht erheiſcht, mein Leben zu opfern; aber 
das Recht, mich an dieſe Pflicht zu mahnen; die Vollmacht, die 
Stunde zur Erfüllung derſelben zu bezeichnen, werde ich niemals 
dem erſten beſten, der Schule entlaufenen Jungen, oder gar ei— 
nem in der franzöſiſchen Phraſen-Fabrik gebildeten Maulhelden zu 
erkennen, dem es gerade einfällt, mich in jener Tugend unter— 
richten zu wollen, welcher ich nicht fähig wäre und ſein könnte, 
wenn ſie in meiner Bruſt von ſelbſt nicht lebte, und ich erſt eines 
Pariſer Unterrichtsmeiſters bedürfen ſollte, um ſie zu erlernen. 
Ich beflage tief die Verirrungen, welchen ſich manche meiner Lands⸗ 
leute, namentlich in letzter Zeit, hingegeben haben; aber ich werde 
die Gemeinſchaft der Race nie ſo weit ausdehnen, um auf Grund 
meiner polniſchen Abkunft, jene Fehler oder Ungereimtheiten durch— 
aus auf mich zu nehmen, die andere Polen, und nicht ich, began— 
gen. Ich werde immer nach meiner eigenen Ueberzeugung han— 
deln, aber auch den Muth haben, dieſe Ueberzeugung offen vor 
aller Welt auszuſprechen; am allerwenigſten werde ich mich durch 
die Ausſicht einſchüchtern laffen, von einem patriotiſchen Demago— 
gen, oder von einem wahnſinnigen Patrioten, Vaterland $- 
verräther genannt werden zu können; fondern werde meinen 
Mitbürgern die Wahrheit immer frei und offen ſagen — auf die 
Gefahr hin, vor Manchem derſelben für einen ſchlechten Patrioten 
zu gelten. — Endlich werde ich zwar niemals dem Grundſatze 
beipflichten, daß ich vor Allem ein Oeſterreicher fein 
mu В; denn dieß wäre eine Lüge, welche mich in meinen eige- 
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nen Augen, in denen meiner Landsleute und der Regierung ſelbſt 
verächtlich machen müßte; aber ich werde trachten die Regierung 
zu überzeugen, daß man mit der Liebe ſeiner angebornen Natio— 
nalität, die politiſche Treue gegen eine Regierung bewahren könne, 
welche gerecht ſein muß, wenn ſie überhaupt die Aufgabe lö— 
fen will, verfaſſungsmäßig über fo verſchiedene Nationalitäten 
zu herrſchen. 

Wenn man mit ſolchen Geſinnungen ſeinem Lande nützlich 
ſein kann, wohlan! ſo bin ich immer bereit, meiner Pflicht in 
dieſem Sinne nachzukommen; wo nicht ~ ſo bin ich auch damit 
zufrieden, nur mögen mich ähnliche Korreſpondenten, wie der Lem- 
berger der „Preſſe,“ mit ihren Verleumdungen ein für allemal 
verſchonen! — 


Baden nächſt Wien am 30. Auguſt 1849. 


Hilary v. Meciszewski, 


) | 
LAO нан 


Wyprawa Zaliwskiego 1833 r. 


CZĘŚC DRUGA. 


Partyzantka. 


(Ciag dalszy). 


Dodatek I. 
854/ggo RP. IL 256. 1833. 
Z papierów przy Dysiewiczu, aresztowanym w Kirchenlanitz 
w Bawaryi — znalezionych, 
Spis osób. 
f Lichtenberg 
\ Korewa. 
Freiburg Welker 
Dwóch Polaków Bonnawskich. 
Prokurat. Schott 
red. Lobauer 
Prof: Jäger. 


| 
| 
ae Hestein 
| 


Strassburg 


Stuttgard 


Mannheim | pres. kom. pol. Eisenrohr. 


Pres. kom. pol. Mitelmeyer 
„ tow. Franconia Körner. 

Deput. Pfitzer 

Prof. Gmelin 

Pol. med. Matuszyński. 


Heidelberg 


Tübingen 
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Karlsruhe: Kom. pol. Fahnenberg. 
Ulm: Sattler. 
EL Bohr 
red. Widmann 
кош: Kiwringer, Quante, Lemmel. 
Norimberg: Burm. Binther. 


Würzburg 


Jacob 
Altenburg f Ritler 
Drezno: kap. pol. Mikułowski. 
? Prof. Snell. 1) 


Szawiński w cyrkule jasielskim niedaleko Kalwaryi 
Tytmajer w Tarnowie 
Stanisławowki Szpek Edward 


Bielski (=== > 
Rydzyński | Sierzputowski Tadeusz 
Warsz. 

Sochacz { Zawisza Artur 
Pułtuski f | 5 

Ostrogski 1 Rupniewski 

Lubelski 
Krasnostawski f Ryng Jözet 
> : { Drzewicki Kasp. 
Opoczyński 


Adres Zemsta ludów; Odsyłać adres do Sierzputowskiego. 


ж ж 


Sonstige Agenten und Werkzeuge дег Rewolutions Propa 
ganda, ?) 
Rouvie vormaliger Oberst im Luxenburgischen 


Vittóre dto 
Hermand ehemaliger Notär dto 
Tasieaux dto 
Kretty Ludwig August von Paris 

Foisier Klemens dto 


Bomardoz oder Bomardeau dto 
Artaud gewesener Artilleriehauptmann geb. von Lyon 


1) Dalszy spis osób odnosi sie do Galicyi i zawiera okręgi . 
i imiona okręgowych sąsiadujących z Dysiewiczem. 

2) Jest to dodatek pochodzenia policyjnego dlatego należy się 
do niego odnosić z rezerwą, nietylko co do istnienia tych osób alei во 
do dokładności nazwisk i ich pisowni. 
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Latapie gewesener Hauptmann. 

Lemire oder Lemière ein Elsasser gewesener Jägerhauptmann. 

Appert in Paris domizilirend, durch seine philantropische Arbeiten 
über Gefängnisse bekannt. 

Van de Hove ehemals bei der Redaktion der amsterdamer Zeitung 
„das Handelsblatt* verwendet, nunmehr in Paris befindlich 
mit Appert in Verbindung. 

Le Grand 

Nelson der Sohn 

Lys Avokat zu Verviens 

Loupart von Vervien geb., Zollbeamter zu Henri-Chapelle 

Courtrois f eyes 

Marchand | ; 

Edain, der sich mit umgekehrten Nahmen Niade nennt aus Süd- 
frankreich. 

‚ Бопе de Rouville vormaliger franz. Artillerieoff. 

Le Hardy de Beaulieu belgischer General. 

Millinet im Brabantischen. - 

Wolfram ein Deutscher in Paris. 

Dr. Manso Eduard Theodor von Pressburg in Ungarn ein Neophit 
Sohn des jüdischen Weinhändlers Berisch Mandl dermahl 
in Paris. 

Schriftsteller Heyne vorm. Zeutungsred. in Nürnberg derm. in 
Paris. 

Körner 

Dr. Börne 

Scherd oder Schredd ein Hanoweraner in Paris. 

Filipowitz angeblich ein polnischer Exmajor. 

St. Susanne ehemaliger Präfekt zu Trier. 

Baron Dragan ebem. Präfekt zu Koblenz. 


Dodatek II. = 
Archiwum krajowe Nr. 5741 od sądu apelacyjnego ad Z. 1 


Spis osób znaleziony przy emisaryuszu Marcelim Szymańskim. 
We Franeyi 
Mr. Garinet radca prefektury w Chalons, prezes polsk. komitetu 
Szymańskiego polecił L. Chodzko. 
W Szwajcaryi 
Prof. Schnell w Zurichu — Ludwig Schwerer oberzysta pod zło- 
tym lwem w Bale. 
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W K. Badenskie 


W Fryburgu: prof. Welker prezes pol. komitetu, prof. Schwerer 
` i adwokat Laroche członkowie tegoż komitetu. 

W Reutzingen Dr. Schwerer były oficer polskiej artyleryi i po- 
mocny w rewolucyjnych zabiegach. 

W Gegenbach Dr. Kensler do którego Szymańskiego Dr. Schnell 
w Zurichu wskazał. 

W Lars negocyanci Herbert i Hügel albo Gügel członkowie komi- 
tetu polsk. 

W Kehl negocyant I. I. Kabel. 

Welker dał mu polecenie do oberzysty Stulza członka komitetu 
w Rippenheim; do burmistrza Binger członka komitetu 
w Offenburg; do oberzysty Knappa „pod koroną* w Appen- 
weyer; Trommel dyrektor galeryi w Karlsruhe i Dr. Tabor 
w Frankfurcie, Oberzysta Knapp polecił mu negocyanta 
Wenk czł. pol. kom. w Buhl a ten znowu prof. Grieshabera 
w Rastadzie. Trommel Drowi Kollerowi w Heidelberg. 


W Frankfurcie n/M. 


Prócz Dra Tabora, niejaki Riger, który podjął się przyjmować 
listy Szymańskiego i do Drezna Potockiej przesyłać. 


W Saxonii 


W Altenburg Dr. Ritter prez. pol. komit. Szymańskiemu był on 
przez polski kom. паг. w -Paryżu polecony. 

W Lipsku księgarz Brockhaus prez. kom. pol. 

W Dreźnie hr. Kl. Pótocka polecony jej został Szymański przez 
kom. pol. nar. w Paryżu. Klaudyna Pot. wspierała nietylko 
pieniądzmi ale była w koresp. z komitetem i pomocna w pla- 
nach. Z nią wszedł Szymański w porozumienie, że będzie 
korespondowała z nim za pomocą atramentu sympatycznego, 
tak samo z Czuczerewiezem w Paryżu. Znak na takim 
liście = i 

W Linzu (?) na granicy pruskiej Baron Finck, który 2 przyjaźni 
dla Klaudyny P. był Polakom pomocny. 


Prusy 


Do Fryderyka Wiedenbacha z pruskiej granicy Lusane polecony 
przez Kl. Potocką. Hr. Maciej Mielżyński z Chobanie albo 
Kobanie w W. Ks. Poznańskiem. 
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Dodatek IH. 
Rip. zapp. roczniki polskie Т. 66. 


Liste de Polonais qui on obtenis des passeports & Lyon, 


a la prefócture du Rhóne pour se renda en Pologne a la suite 
de 1-еге expedition de Zaliwski. 


‘Lyon du 16-et 34 Janvier 1838. 


le 16 Janvier Zimara Zaleski pour Ostrowa Duché de Posen. 


Porembiński Thadée pour Lechawice en Galicie. 


Wodzynski André pour Tarnopol 5 > 
Zaboklicki Vincent „ Lwów > Я 
Białkowski Henri Felix pour Tarnów „ 3 
Wan-Tizka Jean Antoine „ 2 = 5 
Borkowski Charles „ Бүбү = 
Błażowski Jakób „ Brody > = 
Służewski Joseph Henri , = = = 
Link Jean 2 А å = 
Sulmirski Faustyn $ 5 


le 22 Janvier Chomski Adolph pour ее en Galicie 


n 


n 


Wannicki Antoine pour Bromberg Duché Posen 

Egersdorf Napoleon „ 2 = = 

Riffolt Jean „ Posen — 
Chorzelowski Albert „ е 

Sutumiński (zap. Sulmirski) Walentin т т Duché Posen 
Studziński Paul pour Rawiez Duchć Posen 

Bialkowski Leopold pour Lemberg Galieie 


Lubinski Felix > 2 8 
Wielogłowski Bolesław „ Wadowice > 
Ritter Wladimir R A 5 
Grabiański Wiktor z 5 5 
Markendle Joseph „ Tarnow 5 
Jankowski Pierre E 3 z 
Pikatszer ‘Tomasz 2 > 9 
Mianowski Leopold „ Mysłowice . 
Madzynski Theophil „ Lóopol 5 
Fergusson Narcisse „ Zólkiew 2 
Giecold Etienne Р 


24 Janvier Wronski. Edward ДО. Duché Posen. 


RE 
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Dodatek IV. 


19 Nr. 


Ри" 


Paris le 
Pozzo di Borgo 4 Tatistscheff Par la Chane. D’Etat 


La police francaise m'a informé et il m'arrive. on outre 
d’autre part des avertissement, qu’ un certain nombre de Polonais 
4efugiós a formé le complot d' attenter A la vie de Г Emp? 
N. Aug. Maitre. Dans ce but plusieurs ont quitte la France, 
les uns munis de passeports des autorites locales, les autres en 
desertent des depöts ou ils etoient consignós et en surveillance 
pour s introduire par la Suisse et Г Allemagne en Russie et 
en Pologne. 

Au recu de ces communications je me suis háté 4” en infor- 
mer le Ministere Imperial; je crois de mon devoire egalement 
d' en faire parta V. E. afin qu’ Elle уе Ше bien attirer l'attention 
du Gouv.* auprós duquel Elle reside et Г inviter 4 redoubler 
de circonspection à l’egard des voyageurs qui se rendent soit en 
Russie, soit en Pologne. 

Le Ministère francais met tout l’empressement possible 
à suivre cette affaire 4 ma demande, il vient de me donner la Liste 
ei jointe des Passeports delivreés 4 des Polonais depuis le mois 
de Janvier; aucun passeport ne se trouve revetu du visa del’ Am- 
bassade. 

J'avais déjà appris par une voie indirecte qu'un Sr. Jaba 
de Littuani et un Sr. Krasnitzki ou Waynitzki avaient quitté 
cette capitale, il ya plusiers mois, avec l’infernale intention d'assa- 
ssiner S. M. I Emp.? Mr. le Comte d Argut vient de me donner 
des noms de deux autres Polonais, qui sont partis de Besancon 
à la fin de Fevrier avec un semblable projet, l' un s'appelaidt Bo- 
binski, Lieut, Colonel, et l'autre Swicięcki Major. Je continterais 
à communicer à У. E. tous les renseignemens que је recevrai 
sur se móme sujet. А 

Tu w załączeniu lista imienna wyszłych w Francyi „Passe- 
ports delivrees aux Refugićs Polonais par la Police de Paris 
jusqu’au 28 April 1833.“ Mniej jednak dokładna od listy w do- 

datku III. 
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Dodatek V. 
Akta dotyczące komitetu galicyjskiego. 
A, 
= ad 256 II. 27. luty 1833. 
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= Załącznik do 


NANNTE SSL l AOS Е. — 


Die Hauptkollektanten sind 

Graf X. Krasicki 

‚ Chamiec 

. Gr. Joseph Baworowski (ist während seiner Anwesenheit in 
Lemberg gestorben) 

4, Tyszkowski Grundherr von Robotycze Sanoker Kreises 

5. Hordyński aus dem Rzeszower Kreis statt Fiirsten Heinrich 
Lubomirski 

6. Graf. Leopold Starzeński (war dermahl in Lemberg t. j. na 
zebraniu) 

7. Graf. Severin Fredro aus Rudki Samborer Kreises (ist krank 
auf seinem Gute) 


w ao — 


Kreiscollektanten 

. Jabłonowski von Lubień Lemb. Kreis 

. Rojewski fiir den Żólkwier Kreis 

. Jędrzejewicz für den Samborer Kreis 

. Krzeezunowiez für den Brzezaner Kreis 

. Graf Math. Miączyński für den Złoczower Kreis statt 1a 
Viktor Rzewuski 

6. Graf Mateus Krasicki aus Dubiecko fiir den Samborer Kreis 

8. Jüngere Horodyński für den Rzeszower Kreis und Fürst Georg ? 

| Lubomirski. 3 

| 9. Peter Pietruski für den Stryer Kreis 

10. Mysłowski aus Koropiez fiir den Stanislauer Kreis 

11. Mikołaj Podlewski fiir den Tarnopoler Kreis 

12. Roman Puzyna n/Gf. Stanislaus Dzieduszycki für den Kolo- 

mier Kreis 

13: Pinczakowski für den Ozortkower Kreis 

. Adwokat Potz in Tarnow für den Tarnower, Bochnier, Wado- 
witzer und Sandetzer Kreis 

15. Gf. Johann Stadnicki und Joseph Baworowski für den Prze- 
myslaner Kreis. : 
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B. 
32% 1833 ad 256 II. 


858 
Wykaz dyrektora policy! Sachera tych wszystkich, którzy biorą 
udział w życiu politycznem i zasługują na opiekę władz. 
(2 marca 1838). 
Podkreśleni należeli do zgromadzenia komitetu 13-go lutego 1833 we Lwowie. 


Wadowitzer Kreis. 


|. Anastasius Siemoński Grundherr von Barwald proprićtaire 
mixte hat die vorzüglichste Thätigkeit in der Freistadt Krakau 
entwickelt. 

2. Brandys Gutspächter aus Brody und Kalwaria einer der thätig- 
sten energirtesten Patrioten im Lande der demokratischen 
Parthey angehörig. 

. Crispin Gf. Zielinski aus Krzywaczka Demokrat und im Frei- 
staate Krakau an der Spitze der Bewegung gestanden. 
. Freiherr Larisch von Osiek. 
. Padlewski von Libiertow. 
6. Chlebowski von Sydzina. 
. Gorczyński von Brzeznica. 
‚ Macewiez von Włosian. 


Bochnier Kreis. 

. Fortunat Skarzyński von Lewniowa war galiz. Regent in 
Krakau, gemässigt sonst gebildet und gefährlich wie sein 
Sohn 

Mieezyslaus 

. Antoni Dabski von Wojnitsch eifriger Patriot mit minderer 
Geistesfähigkeiten. 

. Baron Karl Lipowski Ausschussmann des Comiteé mehr aus 
Eitelheit als Anhánglichkeit um die polnische Sache. 

‚ Felix Lewicki aus Proszówki. 

. Onufrius Sobolewski aus Nieprześnica. 

. Wierzchowski aus Byczyna. 

. Gf. Anton Stadnicki mit seinen Töchtern von Wielka wieś. 


Sandee. 


1: Joseph Dulemba von Dombrowa. 
2. Paul Gostkowski von Krasna dolna. 


3. Felix Stobnicki Antheilsbesitzer von Koniuszowa. 


№ 


2. 
3. 


4. Anastasius Kozłowski von Malawa. = 
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. Sebastian Stadnicki von Klikuszowa. 
‚ Hyacynth Skarzewski von Łyczany. 


Tarnów. 


. Fürst Sanguszko von Tarnow. 
. Stanislaus Bogusz von Siedliska besonders achtenswerth. 
. Karl (?) Kotarski von Oleśno. 


. Gf. Georg Tyszkiewicz. 


. Gf. Rey von Przecław. 
. Gf. Moszczeński von Zbyłtowska góra. 
. Ignaz (?) Wasilewski von Pstragowa haltet sich zu Marku- 


szowa im Jasloer Kreise gewöhnlich auf. 


Jasto. 


. Thomas von Niedzielski Antheilsbesitzer von Blaszkowa. 


Ludwig von Gorajski von Szebnie. 


. Cyprian Gf. Romer von Biedziotka sehr notirt. 
. Nicephor von Osiecki. 
5. 
6. 
7. 


Bernhard Baron Lewartowski von Zimnowoda. 

Thadeus von Skrzyński von Lużna. 

Franz von Woroniecki von Skurowa. 
Rzeszów. 


. First Heinrich Lubomirski von Przeworsk das Haupt der 


Patrioten. 
Lubomirski Fürst Georg von Rozwadow seit seiner Verbindung 
mit der Comtesse Mniszek gemässigter. 


. Jabłoński Gütereomissär des Fürsten Heinrich Lubomirski 


eines der thátiesten Theilnemer. 


. Radoszewski aus Zalesie und sein Schwiegersohn. 
. Nowaczyński Güterkomissär des Fürsten Georg Lubomirski. 


Gf. Vinzenz Tyszkiewiez von Werynia. 
Wiszniowski aus Dembow. 


~ 


. Straszewski aus Boguchwała. 


Holzer ehemals Grinzkimmerer aus Budy. 
Sanok. 
Gf. Franz Xawer Krasicki von Lisko und Bachorzec 


Hauptling. 
Gf. Mathias Krasicki von Dubiecko. 
Vinzenz von Tyszkowski von Rybotyńce sehr gefährlich. 
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5. Kordwanowski von Rogi poln. Unterthan. 
6. Prek von Ostrzyce. 

7. Gf. Franz Humnicki von Leszawa górna. 
8. Stanisław Brześciański von Ustyanowa. 


Przemyśl. 
1. Johann Gf. Stadnicki von Boratyn. 
2. Ludwig von Borowski von Mazańce. 
3. Anton Edler von Strochowski von Rudniki. 
4. Gualbert von Pawlikowski von Medyka ehemals Hofsekretar. 
5. Kraiński von Hermanowice. 
6. Georg und Thomas Górski von Jankowice. 
7. Peter Smarzewski von. Moczywody. 
8. Florian Dunajewski von Mokrzany Male. 


Sambor. 


1. Nahujowski von Kropiwnik sehr eifriger Geldsammler. 
2. Nerens von Hoszowski ohne Vermögen. 

3. Skrochowski Pächter. 

4. Michael Gf. Komorowski. 

5. Gf. Heinrich Fredro. 


Lemberg. 


Ludwig Piatkiewiez aus den praes. Akten bekannt sehr ge- 
fährlich und steht unter strenger Aufsicht. 

. Joseph Gorajski von Nagörzany sehr bedenklich. 

. Gf. Ludwik Jabłonowski von Lubień. 

. Johann Chojacki von Pustomyty. 

. Szolajski von Nawarya Schwager des Tyszkiewiez bedenklich 
sein Haus bildet den Zusammenfluss der Patrioten. 

. Florian Laszewski von Zniesienie. 


Żółkiew. 
1. Gf. Ignatz Komorowski von Luczyce sehr beachtenswerth 
2. Konstantin Kownacki aus Żużel bedenklich. 


3. Felix von Rojewski aus Cieszanów. 
m — 


4. Chamiee Klemens aus Tuturkowice. 

5. Joseph Jabłonowski aus Rawa. 

6. Gf. Thadeus Łoś von Narol. 

7, Alexander Batowski von Kulikowa ohne Einfluss und Achtung 
8. Joseph Romanowski von Uhnów. 
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‘1. Anton von Myslowski von Koropiee sehr bedenklich. 


2. Joseph Szumlański. 


3. Gf. Ferdinand Bąkowski Mitglied des Comites. 


Со - O ©л HF wwe 


Złoczów. 


. Gf. Michael Starzyński von Olejów ein sehr thätiger Patriot. 
. Włodzisłaus Sierakowski Demokrat dabei ohne Einfluss. 

. Gf. Mathias Miączyński von Решая Mietglied des Comités. 
. Joseph Kownacki von Ponikwa. 

. Joseph Singer von Belzec sehr bedenklich. 


6. Adam Gf. Choloniewski von Łopatyn. 


Brzezan(y). 


. Głowacki Edmund von Kalne Mitglied des Comite. 
Valerian Krzeezunowiez von Sosnow. 

. Morawski von Uwnie. 

. Franz Mrozowicki von Sokolöwka. 

. Stanisław Cywiński Grundherr von Telacze. 

- Szmulański Nicolaus Antheilsbesitzer von Świstelnik. 
. Vineenz Kopystyński von Putiatyńce. 


Stryj. 


. Isidor Pietruski noch immer thätig doch bezüglich auf seine 


Geldversuchungen bemachelt. 


. Theophil Pietruski Sohn des Podhorzez Grundherrn war zur 


Zeit der poln. Rewolution mit Wolicki in Konstantinopel. 


. Matkowski Joseph Sohn des ehemaligen Adwokaten. 


Stanislau. 


Kolomea. 


. Gf. Stanislaus Dzieduszycki von Gwoddziec stary. 

. Xawer Oczesalski von Cieniawa. 

. Chelmicki Pächter von Strzyleze. 

. Pfarrer Skowroński Dechant im Kolomeer Kreise. 

. Joseph Raciborski von Załucze. 

. Johann Zawadzki von Turka. 

. Stonecki Pächter in Gwozdziee stary. 

. Andreas von Przybysławski Grundherr von Wrukow. 


Tarnopol, 


Baron Konopka Grundherr von Mikulińce. 
. Karl Zagórski von Kołodziejówka Mitglied des Comites. 
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3. Leopold Gf. Starzyński Mitglied des Comitós von Mogielnica. 
4. Wincenz Gf. Krosnowski von Zagrobela. 


5. Jakob von Cząsnowski von Horodyszcze Mitglied des Comités. 
. Johann Kameniecki russ. Unterthan gewesener Oberstlieutnant. 
. Solyoma von Medyn. 

Czortków. 
‚ Andreas Szumlański von Czarnokońce bedenklich, exaltirt. 
. Joseph von Padlewski von Czabarówka Mitglied des Comités. 
. Thadeus Gf. von Golejowski von Sapukow. 
. Joseph von Luberacki von Siesieczniki. 
. Mikolaus Wolański von Paguszówka. 
. Gf. von Gołuchowski von Skała. 
. Theodor Kęszycki von Dawinogród. 

C. 


II. ad 256. 10-go marca 1838. 


(przysłana. przez Sachera). 


325 


осо 
ооо 


Kopia protokołu narodowego w Interesie składek obywatelskich 
na fundusz Instytutu dla sierot w Galicyi. 


1-0 Adresu kopią otrzyma każden kassyer, lub kassyera zastępca — 
tęż kopią powinien każden kassyer każdemu swego cyrkułu 
kollektorowi doręczyć, kollektor każden powinien objechać 
z tym adresem wszystkich obywateli swojego obwodu i ka- 
zdego wezwie, by do tej ofiary przystąpił i na znak przystą- 
pienia adres podpisał. — Te kopię adresów oddadzą kollekto- 
rowie kassyerowi, a kassierowie przeszlą też głównemu skła- 
dowi, najdalej do dnia ostatniego Marca b. r. 

2-0 Członkowie składu głównego obrani są większością głosów 
i obowiązek dwóchletniego po 2 miesiące we Lwowie urzę- 
dowania przyjęli: 

19) Xawery hr. Krasicki 

2°) Wincenty Tyszkowski 

3°) Jan Kanty Podolecki 

40) Ferdynand hr. Borkowski 

59) Leopold hr. Starzewski 

69) Stanislaw: hr. Dzieduszycki 

7°) Henryk X. Lubomirski 

8°) Józef hr. Baworowski z Balecz z JW. Sewerynem 
hr. Fredro 

9°) Klemens Hamiec. 
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3-0 Skład główny na zgromadzeniu 15-0 Czerwca odbywać sie 
mającym przedstawi kandydatów z miasta Lwowa, z których 
do kolejnego zasiadania w składzie głównym. wybranymi 
będą. 

4. Skład główny na kosz wspólnej kassy wyjmie z Buchhalteryi 
wyrachowanie ile wieś każda w szczególności płaci grunto- 
wego i urbaryalnego podatku, tudzież jaki tego procent, po- 
trzebnym będzie by w trzechletnim poborze suma ofiarowana 
50.000 fl. С. M. wybrana być mogła. 

5. Każdy сутки składowi głównemu doniesie, kto winien wybie- 
таб składki, kto jest kassyerem i adres pocztowy kassyera. 

6. W każdym cyrkule wydany zostanie zastępca kassyera, który 
będzie umocowany w każdym razie. gdy skład główny wezwie 
kassyera do Lwowa, na tegoż miejsce do Lwowa przyjechać, 
gdyby kassyer sam przyjechać, nie mógł. 

7. Wszyscy obywatele, kassyerowie, kollektorowie są obowiązani 
by dnia 15-0 czerwca y dnia 15-0 8-bris każdego roku zje- 
chali do Lwowa. 

8. Skład główny jest upoważniony zarządzić dowolnie na wsparcie 
nieszczęśliwych dobrowolnemi sktadkami na każdy cyrkul 
po 100 FF zebrać się mającymi, tudzież do mianowania komisyi 
i też ofiary wydawać mającej. 

9. Każden ktokolwiek zbierał składkę pieniężną obowiązanym jest 
złożyć z tejże rachunek składowi głównemu przez kassyera 
cyrkułu swego. 

10. W pomoce zebrania dobrowolnych składek wezwą kassyerowie 
i kollektorowie pomocy płci pięknej i młodzieży. 


D. 


Podczas rewizyi u Stanisława Gwińskiego obywatela z Telacza 
w eyrkule brzeżańskim zabrane (Archiwum krajowe — przesłane 
234 
z Landespraesidium 30. marca 1834 Nr. 88 ). 
o 
< 5° 


Instrukeya dla kollektantów. 
1° O przedłużenie terminu wypłaty. 


Wybranie zupełne teraźniejszej składki miało się skończyć 
z dniem 1-0 marca 188% później przedłużono termin do 15-0 
czerwca, 

Żadna ustanowa nie może być odkładana do roku. Nie po- 
wianiśmy się dziwić, że znajdujemy trudności, że skutek zbierania 
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składek nie odpowiedział może nadziejom, nie powinniśmy przy- 
pisywać to oziębłości współobywateli. Narzekanie na drugich jest 
zwykłe także lenistwu i małej chęci W naszem własnem postę- 
powaniu szukajmy przyczyn ostygnienia umysłów. Zagrzejmy 
wprzód siebie a potrafimy wpływać na innych. W niejednym cyr- 
kule nie dawano składek, bo nie było komu pieniędzy doręczyć. 
W dwóch cyrkułach niema dotąd żadnej organizacyi, w kilku nie 
trafna, z tych powodów przedłuża się i ożnacza termin ostateczny 
na dzień ostatniego sierpnia 1832. Raczy więc P. Kassyer do tego 
dnia wszystkie zebrane pieniądze wraz z wykazem całego cyrkułu 
podług załączonego formularza, w którym jest rubryka dla tych, 
którzy niechcąc należeć do działań naszych wyłączeni są od grona 
współobywateli. 
2° Sposób tłumaczenia się. 


W przypadku zapytania się władz Rządowych, najlepiej jest 
odpowiedzieć ta prawda, że gdyśmy na instytut sierót ofiarowa- 
liśmy 50.000 M. Con. a nie jesteśmy pewni, czy się znajdzie zna- 
ezna dawców liczba musieliśmy od chętnych znaczniejsze wybierać 
składki, aby uiścić obietnice, że wybieramy składki dobrowolne, 
bo nie mamy ani mieć możemy środków zmuszających. Nakoniee 
dopóki zebrana suma nie przewyższy 50.000 M. Con. żadna w tym 
względzie przeciwność miejsca niema, a gdy zbierzemy więcej, to 
со pozostanie użyć chcemy na początek funduszów listów zasta- 
wnych banku lub innego podobnego zakładu za zezwoleniem oby- 
zateli i pod żadnym pozorem 4 na nie wprzód użyta nie będzie. 


8 


3° Usuniecie się kollektorów. 


Gdy który kollektor nie zechce pełnić obowiązku lub nie 
pełni go gorliwie wtedy kasyer wraz z kollektantem i kilkoma 
tejże sekcyi obywatelami, ułoży listę kandydatów i przez pewne 
osoby rozeszle je po całej sekcyi od domu do domu, aby każdy 
obywatel dał kreskę za tym lub innym kandydatem, mający naj- 
więcej kresek zostanie kollektorem, lepiej to jednak przez zjazd 
obywateli uskutecznić, gdzie można. 


4° Napływ wygnańców. 


W cyrkułach zwłaszcza pogranicznych, gdzie jest i powiększa 
się ciągle znaczny wygnańców napływ, kassier wraz z kollekto- 
rami raczy zrobić repartyeye na domy obywatelskie i potrzebuja- 
eych przytułku rozeszle po domach, tak aby w każdym był jeden 
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przynajmniej u majętniejszych więcej w stosunku. Jeżeli po tej 
repartycyi jeszcze pewna liczba bez miejsca zostanie umieścić ich 
tymczasowo u majętniejszych obywateli i jak najspieszniej doniosą 
o nich składce gtównej z wyrażeniem stopni i liczby, która wskaże 
do którego należy posłać ich eyrkułu, co na fundamencie adresu 
poddanego do N. Pana śmiało uskutecznić można. Ufamy obywa- 
telstwu, współbraci naszej, że ten ciężar (jeżeli przytułek roda- 
kowi dany ciężarem nazwać można) przyjmą chętnie a nawet z ra- 
dością. 


59 Rozporządzenie pieniędzy. 


Trafiły się wypadki w różnych eyrkulach, że P. Kasier a na- 
wet kollektorowie samowolnie użyli grosz zebrany na wsparcie 
wygnańców miejscowych, powtarza się więc, że tak przychód 
w jedno miejsce zlewać się powinien, tak i wychód z jednego 
wypływać nie tylko ½ i 100. Ofiara w zupełności wpłynąć po- 
winna choćby przewyższała liczbę 100 równie i wszelkie inne 
nadporządne ofiary. Jeżeli jednak kto złoży w rece kassiera lub 
kollektora jako summe i wyznaczy komu daną być powinna, albo 
jeżeli utworzy się zupełna składka dla miejscowych wygnańców, 
taką składką ma prawo kassier lub kollektor rozporządzić w po- 
rozumieniu się z domami, powinien tylko donieść składce głównej, 
że te a te osoby wsparcie otrzymala. 


6° Zotatwienie trudności. 


Jeżeli w eyrkule zajdzie jakie nieporozumienie do usunięcia 
trudne natenczas kassier donieść o tem głównej składce ma, 
a składka wyszle z grona swego lub inną do tego delegowaną 
osobę, która będzie miała prawo wejść w stan rzeczy i obmyśleć 
zaradcze środki. 


79 Rozróżnienie pieniędzy. 


Uprasza się więc pana Kasssiera, aby odsyłając pieniądze 
rozróżnili zawsze ile dać na składkę; a ile na ofiary: +45 procent 
od zbierzawców do składki liczyć się powinno. 


89 Spis wygnańców. 


Lubo niektóre eyrkuly już je przysłały, 4 wielu dotąd niema 

a są potrzebne, abyśmy mogli równe na eyrkuly zrobić repartycye 

współrodaków naszych skoro N. Pan adres nasz uwzględni. Dla- 
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tego należy w tym spisie objąć nietylko oficerów, ale i wszystkich 
żołnierzy z wyrażeniem, jakim sposobem utrzymują się dotąd, czy 
zarabiając, czy służąc. 

99 Komunikacya. 


Widoczną jest rzeczą, że brak komunikacyi jest największą 
przeszkodą w nadaniu dzielnego popędu naszej instytucyi. Uwia- 
damia się Główną składkę późno i nie pewno dochodzą, nakoniee 
nie mogą być jasne i dostateczne. PP. Kasyerowie ponajwiększej 
części nieodpisują, zgoła bez pewnej i spiesznej działania nasze, 
jeżeli nie wszystkie cofać się to przynajmniej żółwim krokiem 
postępować będą. Jest więc konieczną i niezbędną potrzebą, aby 
p. Kassier co miesiąca przynajmniej przysyłał tu jednego z oby- 
wateli zaufania godnego, kolejnie z każdej sekeyi innego a najle- 
piej takiego, który dobre mając czucia dla braku przekonania 
o celu mniej jest gorliwym, ten więc obywatel raczy przyjeżeżać 
zawsze między 10-tym a 20-tym każdego miesiąca począwszy 
od lipca. 

10° Stan cyrkułów. 

Przez tego więc obywatela, którzy w lipcu niezawodnie zje- 
chać się mają przyszle p. Kassier opis stanu w swym cyrkule: 

A) Ilu płaci 

B) Ilu nie płaci, i którzy dlaczego i jakim sposobem trafić 
by można do ich przekonania. 

©) Dokładny spis wygnańców. 

D) Wiadomość, czy nie zostały u kogo w cyrkule pieniądze 
lub efekta z roku przeszłego. 

E) Którzy kollektorowie są gorliwi i czynni którzy mniej. 

F) Wszelkie miejscowe okoliczności przeszkadzać nam mogące. 


- 11° Efekta pozostałe. 


Rzeczy różne z przeszłego roku pozostałe a zepsuciu podpa- 
dające każdy kassier wraz z dwoma przynajmniej kollektorami 
spienięży, zebraną sumę w rubryce ofiar umieściwszy tu odeszle. 
Takie zaś, które zachowane być mogą, a ich sprzedaż musiałaby 
być w niskiej bardzo cenie. lepiej zachować w pierwszym ręku 
i główny skład uwiadomić gdzie się znajdują. 


12° Dodanie popędu. 
Do tych, którzy dotąd oziebli byli każdy kollektor w swojej 
sekcyi niezawodnie zjechać obowiązany, a jeżeli to skutkować nie 


kassier z kollektorem osobi ście 50 odmi е- 
421 - przełoży mu,że jeżeli wyłaczać 6 l od 
grona współobywateli przy końcu sierpnia z 1832 umie- 
szezony zpstanie w rubryce ni echętnych. 


2 
те 


13.Objezdzanie cyrkutów. 
- Prosimy pana kasyera aby przed ostatnim sie 3 
niezawodnie swój cyrkuł objechat,ka2da cis 2 jej - 
Kollektorem od domu do domu i przekonał sie о sposobie 
myślenia obywateli i wszystkich miejscon ych okolicz- 
nogciachitak aby na 15-0 octobra 020276 mogli dokładny 
raport cyrkutowy, wystaWwrájgey owoc działań postepu 1 
stanu cyrkułowego. 


Dr.Hermina Naslerowa. 
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